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o f l z r m  l w o w s k a
. , Wychodzi codziennie o Lodzicie 1-ej po południu z wyjątkiem 

•‘iscziel i dni świat cznvch.
, n  b W £A RcDAKCjl I EKSPEDYCJA ul. C łio rą tczyzna 31. > 

UMINlSTRACJA ul. P o d w ale  3. — Egzemplarze gazety do na- 
rl!ci,a w Ekspedycji ul. Chorążczyzua 31, w  biurze dzienników S. 
^K G Ł O W S K l * SKA Jagielloriska 7, w biurach dzienników i trafi- 
ach. — Lis ty należy rankować.

Reklamacje otw arte wolrie od opłaty. — Konto P.K.O. Nr. 141.6S0. 
Telefon Redakcji Nr. 178- — Telefon Administracji N r. 73.

Cena egzem plarza 
w miejscu 

i na prowincji

Mb

P R E N U M E R A T A :
„ miesięcznie;

we Lwowie bez d o s t a w y ..................... ................................ 440 — Mk.
we Lwowie z dostawą  ..................... ................................  500 — Mk. j
z  przesyłką pocztową w P o l s c e .........................................  500'— Mk.'
z przesyłką pocztową w innych p ań s tw ac h ................. ' . 6 5 ó -  Mk.

W szystkie ogłoszenia przyimuje Administracja „Gazety Lwów-, 
skiej", Lwów, ulica Podwale 3, w godzinach od 8—2- i 5 —7 i biuro 
S. bokołowsld i Ska ulica Jagiellońska 7.

O sta tn i dzień Zjazdu Związku m iast.
KONIEC OBRAD SEKCYJNYCH.

; (mg.) W  sobotę rano  ocl godz. 9 trw a ły  w
dalszym  ciągu rozpoczęte  poprzedniego dnia o- 
brady sekcji p raw no-adm inistracy jnej Zjazdu. W  
&Praw ie projektu rządow ego ordynacji w yborczej 
i^o Sejmu w ygłosili re fe ra ty  pp. B rzeziński, Ho- 
tów ko i Federow icz, w y raża jąc  zgodne z a p a try 
wanie, że p ro jek t u staw y  p rzed łożony  Sejm ow i 
łest k rzy w d ą  dla m iast. P on iew aż jednak prze
dłożyli w nioski różne, w yłoniono  .komisję złożo
n ą  z referen tów  o raz  pp. R ym ara  i Popiela., k tó ra  
obradow ała osobno nad uzgodnieniem  ty ch  w nio
sków.-

D r. W ere& zczyński zgłosi? w niostłe, ; k tó ry  
następnie jednogłośnie p rzy ję to : P o  w ysłuchaniu  
■wyjaśnień i dyskusji Z jazd ośw iadcza się  prze- 
,ciw zam ierzonem u zniesieniu sądów  pow iato
w y c h  i kas skarbow ych  w  m iastach nie będących 
siedzibą s ta ro s tw  w  M alopołsce, .ako szkodliw e
mu ze w zględów  skarbow ych , gospodarczych, 
adm inistracyjnych i kulturalnych.

POSIEDZENIE PLENARNE.
O brady  grem ium  Zjazdu rozpoczęły  się o g. 

12 w  po?. P rez . m. Poznania  R ataysk i ob jąw szy  
Przew odnictw o, pośw ięcił kilka słów  .w spom nie
nia zm arłem u przew odniczącem u Zw iązku m iast 
poi. śp. D rw ęskiem u. P rez . B abiński opowiedział 
historię s tarego  kośció łka w  N ow ogródku, pa- 

;m iętnego ślubem  W ła d y s ła w a  Jag ie łły  z Zofią 
O lszańską i prosił o złożenie p rzez m iasta pol
skie funduszu na odnow ę tego zaby tku  h isto ry cz
nego. P . R żew ski z ło ży ł sp raw ozdanie  z komisji 

, w eryfikacyjnej.
P rzystąp iono  do sp raw ozdań  z  obrad  sekcji, 

■które kolejno p rzed k ład a ły  Zjazdowi pod uchw a
łę sw e rezolucde. Z jazd n a  w niosek  sekcji I. u - 
chw alił

przystąpić do Międzynarodowego Związku 
merów,

6 raz  p rzy ją ł rezolucję w  sprawie, ordynacji w y 
borczej do R ad m iejskich, k tórej najw ażniejsze 

, zasad y  podaliśm y w  sobotm em  spraw ozdaniu  
z obrad sekcyjnych . Liczbę radnych  określono 
w ed ług  stosunku liczbow ego ludności. L w ów  po
dobnie jak  K raków , P oznań  i W ilno m iałby  90 

"radnych, Lódź 100, W a rsz a w a  120
W  spraw ie stanow iska  m iast w  ustroju adm i

nistracy jnym  państw a, .przyjęto rezolucję, wedle 
■ której Zjazd w y ra ż a  przekonanie, że  ustró j adm i- 
. n istracy iny  Polski będzie op arty

na rozległym samorządzie miejscowym.
M agistratom  1 m iast w ydzielonych z pow ia

tó w  (ponad 25.000 m ieszkańców ) należy p rz y 
g n a ć  w szystk ie  kom petencje w ładzy  adm inistra
cyjnej I. instancji, a  to  w  in teresie  spraw ności 

•p racy  i oszczędności. M agistra ty  tych  m iari będą 
podlegać w ładzom  w ojew ódzkim  i m inisterstw u 
sp raw  w ew n.

A żeby zapew nić ludności m iast w ydatniejszy  
j udział w  Sejmie, uchw alono zw rócić się do Sej
mu ustaw odaw czego  z usilnem zadaniem , by p rzy  

'  uchwaleniu

ordynacji w yborczej do Sejmu i S enatu

w zięto pod uw agę:

I. L iczebny  stosunek ludności miejskiej do 
ludności wiejskiej, k tó ry  obecnie w ynosi 3—7. 
2. Kulturalne, intelektualne i gospodarcze w arto 
ści ludności miejskiej. 3. S ta ły  'w zrost ludności 
miejskiej, k tó ry  praw dopodobnie p rzy  następnym  
spisie ludności, a już po w yb o rach  do trzeciego  
Sejmu przesunie jeszcze w ięcej stosunek liczebny 
ludności miejskiej do w iejskiej na k o rzy ść  p ie r
w szej. 4. S tosunek liczebny posłów  w ybranych  
w  okręgach do posłów  z listy państw ow ej ma być 
sta łym  i w ynosić 2—1. W  okręgach ma być p rzy  
obliczeniu sto so w an y  system  de H ondta. 5. R ada 
M inistrów  po każdym  spisie ludności obow iązaną 
będzie w  ciągu pół roku od d a ty  ogłoszenia u- 
rzędow ego spisu ludności, poddać rewizji ilość 
m andatów  przypadających  na poszczególne o- 
kręgi.

■przyjęto następnie szereg  rezolucji sekcji 
skarbow ej.

Na w niosek r. B rzezińskiego (W arszaw a) u- 
chw alono zw rócić  się do rządu z żądaniem  za
bronienia w yw ozu  zagranice p roduk tów  rolnych’ 
w  celu ograniczenia w yuzdanej spekulacji przez 
nie.wydawanie pozwoleń wywozu., obstaw ienie 
gran icy  i surow e przepisy karne  stosow ane 
w obec przem ytnictw a.

W ażne są postanow ienia Zjazdu w spraw ie 
rozbudow y miast. Zjazd w ezw ał zarządy  miej
skie

do wszczęcia akcji budow lanej

oraz spófdzialania w  tw orzeniu tanich m ieszkań 
drogą w yrów nan ia  cen kom ornego do w ysokości 
kw o t opłacanych w  sta rych  domach, p o k ry w a
jąc deficyt p rzez opodatkow anie m ieszkań w  s ta 
rych domach i placów  niezabudow anych. P o n ad 
to Zjazd dom aga się jak najrychlejszego w p ro 
w adzenia w  życie u staw y  o rozbudow ie m iast, 
s tw ierdzając rów nocześnie, ż e ’ kw ota 20 m iliar
dów  przew idziana w  projekcie u staw y , jest nie
dostateczna i należy  ją podw yższyć. Zjazd dom a
ga się rów nież rychłego rozpoczęcia p rzez R ząd 
budow y dom ów  dla pom ieszczenia urzędów  i za 
kładów , o raz  m ieszkań dla urzędników  p aństw o
w ych. i

G m iny m iejskie pow inny zabezpieczyć sobie 
zapasy  budulca dla budow y  tanich m ieszkań.

Postulaty sanitarne miast
znalazły  w y ra z  w  rezolucjach w spraw ie ochro

ny nad  m atką  i dzieckiem, w  sprarwie doży wian ja. 
dzieci, o raz szeregu rezolucji co do organizacji' 
m iast.

W sprawach oświatowych
przy ję to  następujące w nioski: „U znając sp raw ę; 
w y kszta łcen ia  zaw odow ego za pilną i doniosłą 
dla rozw oju rzem iosł i przem ysłu  polskiego VI. 
Zjazd Zw iązku m iast polskich uchw ala, by ta 
sp raw a zosta ła  opracow ana przez referat ośw ia-; 
to w y  Zw iązku i postaw iona na porządku dzień-' 
nym  obrad najbliższego Zjazdu ośw iatow ego ' 
Związku m iast pol.“

D alsze w nioski odnoszą się do podniesienia 
uposażenia nauczycieli, obsadzenia stanow isk  o- 
chroniarek siłami ukwalifiKowanemi 1 odpowied-, 
nio w ynagradzanym i, oraz pow iększenia Okładu'
Komisji ośw iatow ej p rzy  zarządzie Zw iązku m iast; 
do 15 członków  i 5 zastępców . D o Komisji tej po
w ołano ze L w ow a prof. M ajerskiego. W  końcu 
p rzy jęto  rezolucje w  spraw ie  insty tutu  pokazów- 
św ietlnych i un iw ersy te tu  ludowego. ■

Wybrano , ^
nowy zarząd Związku ;

w  nasfępuiącym  sk ładzie: N ow odw orski (War-': 
szaw a), Fedorow icz (Kraków), dr. Chlamtacz-
(Lw ów ), R atajski (Poznań), B ańkow ski (Wilno),. 
B rzeziński (W arszaw a), Kost rżew ski (Przemyśl),-, 
liski (W arszaw a), W łodek (Grudziądz), dr. Za
w adzki (W arszaw a), M rozow ski (O strow ice). K o
złow ski (Zakopane), dr. Zieliński (W arszaw a).'
Musielak: (O strów  Poznański). Tertil (Tarnów ). 
N ow ak ' (C zęstochow a), IP rszzl (W arszaw a), 
Sobol! (Szam otuły), Jaw orow sk i, (W arszaw a).
R żew ski (Lódż), Popiel (Toruń). S iw ińsk i (W a :-‘ 
szaw a), D iam and (Lw ów ), B obrow ski (K raków )/ 
Toeplitz (W arszaw a), Kopciński (Lód::';), Tor. 
(W arszaw a), Eichler (Pabianice). Caluń (Radom). 
Obirek (Lw ów ).

O brady  zakończy? p rzew . R iew skf, zazna
czając stw ierdzeniem  dodatniej p racy  Zjazdu, 
k tó ra  będzie m iała w ażn y  wpływy na bieg spraw  
P ań stw a, oraz dziękując m iastu naszem u za  go
ścinne przyjęcie, oo pow itano burzliw ym i okla
skami. O becni odśpiew ali chórem  „R otę“ , po
czerń w iceprez. dr. C hlam tacz zapew nił Zjazd, 
że Lw ów , czując tak  gorące poparcie 'całej P o l
ski, na wieki u trzym a sw ą polskość-

Zjazd zakończył kię w ycieczką gości do D ro 
hobycza i B orysław ia .

Prezydent Ministrów P o n i M i  w M n łs p f c .
Krosno. (PAT.) 27/5. P o  ukończeniu czynno

ści u rzędow ych  w  Jaśle, P rezy d en t M inistrów 
Ponikow ski w raz  z  otoczeniem  odbył w ycieczkę 
do D ębow a, w ieczorem  zaś, dnia 26. bm. w c h a ra 
k terze n ieurzędow ym , udał się do Krosna i zw ie
dził m iasto.

Sanok. (PAT.) 27 5. W  sobotę o godz. 10 
rano P rezy d en t M inistrów  Ponikow ski w to w a 
rzystw ie  W ojew ody G rabow skiego, kom endanta 
W iczyńskiego, k u ra to ra  Sobifiskiego, oraz sw ego 
otoczenia p rzy b y ł do Sanoka, esko rtow any  p rzez 
banderie w łościańską. Na rynku w  Sanoku pow i

ta ł P ana  P rezy d en ta  M inistrów  sia ro sta  Zieliń
ski- i liczne delegacje, oraz kom pan ja  hono
ro w a 2 p. strzelców  podhalańskich z o rk iestrą . —, 
P rzez  dwie godziny udzielał P an  P rezy d en t M i-' 
n istrów  aradjencji p rzedstaw icielom  różnych, s ta 
nów  i zaw odów , o raz  p rzy ją ł naczelników  w ład z  
cyw ilnych i -wojskowych. Następnie odby ł inspek
cję gim nazjum  i szkoły pow szechnej żeńskiej, o- 
raz  zw iedził kościół rzym sko-katolicki, aesktew  i; 
synagogę, wszędzie- w itany p r a s  ctwchawieóstwo. 
Po zw iedzeniu zabytków  htertorycasłFch Saoaka, 
zwiedzi! P an  P rezy d en t M & tstffar fabrykę w * 2
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gonów. Na hai.ykte.cle, w ydanym  na czsśę  P ana 
P rezy d en ta  M inistrów  przez kom itet przyjęcia, 
v  ygłosaono liczne toasty. — W imieniu I?ady po
w iatow ej w niósł toast iia cześć Pa .7i P rezyden ta  
M inistrów  ks. p ra ła t M arw ijkiew icz po polsku i 
;kv,. proboszcz K łączyński p o 'ru sk u , jako przedsta
wiciel ludności ruskiej. Pan P rezy d en t M m istrów 
podkreślił w .swem przem ówieniu patno tyziji zie
mi sanockiej i poiko.iówe w spółżycie obu narodo- 
w ości tę ziemie zamieś?,kipących, Przem aw ia}

tak że  w łoś.km hi potc-cki, m ów iąc o  w spó łpracy  
w szystk ich  ci i a... do b ra  o jczyzny  »x>d przew odnic
tw em  bezparty jnego Rządu. P rzed  odjazdem  Pa-n 
P rezy d en t M uństró-*- (kiwiedrcii w  szpitalu ran 
nego w w alce z bandytam i •iuakc.kwtarjusza poRcji 

.Różyckiego o raz  wyznaczy'} znaczcie w sparc ia  
zdla. w dów  i sieró t po dwóch zabitych w tej walce 
‘ funkcścipnrjiiśzaoh policji. O g&dz. 6 w ieczorem  
udał się Pan Prezydent: M inistrów w dalszą pó- 
ctróż wizytaicyjną do Tbzyr-owa.

Wywiad z Ministrem SkirmuntenKi
Wiedeń. (PAT.) -,,Wr. ■ Alię. • Ztg.“ zam ieszcza 

w yw iad  z M inistrem  Bkirrnuntein na tem at polity
cznych zagadnień Polski. Skfrnwjnt pow iedział 
m iedzy innym i: W  kw cstji granic wsclwHlnsch
stoim y na gruncie trak ta tu  ryskiego.- k fb ry  nie- 
dopsaszcza żadnych n ie jasn o śc i D otyczy  on w  
pierw szej Ihiji g ran icy  Galicji wschodniej. Co się 
tyczy  obszaru- w ileńskiego, to  obszar .ten. jak w ia
domo, p rzy łączony  'zosta ł do Polski na podstaw ie 
objaw ionej woli tam tejszej - ludności. Kwestie pra
w ne i k w es t ja posiadsw a zosta ły  w  obu w ypad

kach jasno i niedw uznacznie ustalone, d l rozm ów  
z kierującym i mężami stanu w  Genui odniosłem  
w rażenie, że sp raw a ta w  każdym  raz ie  w kró tce 
zniknie z w idow ni politycznej E uropy. Nie po
trzebuję bliżej podkreślać, że Polska każdej chw ili 
gotow a jest rokow ać z R ządem  kow ieńskim  ce
lem usunięcia zachodzą cyełi jeszcze nieporozu
mień i że zdecydow ani jesteśm y dać Rusinom w 
GaR.cji wschodniej najdalej - idącą sw obodą rozw o
ju narodow ościow ego i kulturalnego.

Wojska rosyjskie u granic Polski.
Berlin. (PAT.) ..D aily Mati* pisze: G rom a

dzone sa. ogrom ne m a sy  w ojsk rosyjskich na g ra 
nicy polskiej, .szczególnie koło Sm oleńska i Miń
ska. Zdcnieni tego dziennika jestto  irespcd-ziewa- 
iicin :w>t\"ierc'.zeiiient doniosłości, jaką posiada 'nie
m iecko-rosyjski traktat: w ojskow y podpisany w  
•Berlinie- 'dnia 3. kw ietnia br, W  m yśl tego trak 
ta tu   pisze ,.Daily Mail" — zgrom adził rząd  so
wiecki na gram cy TS dywizji piechoty, 8 dyw izji 
kaw alerii, a sztab  niemiecki jest zajęty  reo rgan i
zacją rosyjskich strategicznych kolei, p row adzą

cych. ku g ran icy  Polski. P oza tem  Niemcy opraco
wują pian p rzy słan ia  arm ii .rosyjskiej uzbrojen-a- 
P rze  byw ający  obecnie -w Rosji, znany  dziennikarz 
francuski iic rio t donosi, iż arm ia rosyjska posia
dała w k ońcu kw ietnia pó łto ra  miijona ka ra bin ów 
- -  2,000 dzia! palow ych, 500 dział ciężkich. 10,000 
karab inów  m aszynow ych, .w az zapasy  aunufioji 
w  ilości 500 sztuk naboi d;!a każdego karabinu i 
działa. Sw ego czasu zaczęła się w y sy łk a  ae ro 
planów  z Niemiec do Rosji.

Mas|a nic rozbroi się.
Londyn. (PAT.) W edług wiadom ości z Mo- 

skjyy. „WCIK. postanow ił, .ż e .,s tan ,.c zy n n e i. arm jt 
cz^rjygjtgj nfe.. będzie znmiej$»pjiy,; :ą te,vWóbec...

go, że konferencja genueńska 
do ustalenia stosunków  m iedzy 
a innymi .rządam i.

nie doprow adziła 
rządem  Sow ietów

Walki faszystów z komunisiasmi
Geiusa, (PAT.) W  zw iązku z k rw aw ym i w y

padkam i rzym skim i, rozpoczęły  się w  całych 
W łoszech w alki faszy stó w  z kom unistam i. Spe
cjalnie gw ałto w n y  objaw  m iały zajścia, daiś w ie- 

•ozorem w Genui. Faszyści urządzili wice p rzy  po- 
‘tiBiiku G aribaldiego. W obec gw ałto w n y ch  s ta rć  
z  korni tn i sta m l, policja kilkakrotnie w zy w ała  tłum  
do rozejścia się. W reszcie nastąpiło  starcie z  za
w ezw anym  w ojskiem . N astępnie tłum faszydów  
rozbił „B ar InternazionaJe“ i usiłow ał rozbite lo
kaj redakcji dzteiinl.ka „Avawti“, ezermi jednak woj
sko w porę przeszkodziło . P odczas w alk rzucono 
z pew nego hotelu bom by podpalające, p rzyczem  
3 osoby zosta ły  ciężko ranione. W edług doniesień 
z Medjoiann, także tam  uoszło do gw ałtow nych  

.'starć w k tórych  jedna osoba została, zabita.
W “wpezia podczas pogrzebu pewnego kolejarza, 
faszyści óHSzezyłi czerwone sztandary, niesione

przez  kondukt żałobny. Opinia publiczna jest w iel
ce oburzona i ;cin iciwkojona ekscesam i. Socjali
styczny  „Lalx>ro“ zw raca  uw agę na pob y t 1.00.000 
pielgrzym ów  i  dom aga się podjęcia energicznym i 
(eroków celem uniem ożliwienia wojny cyw ilnej we 
W łoszech  jako szkodzącej au to ry te tow i państw a 
na zew nątrz . W  Rzym ie podczas sta rć  iede-n ko- 
m jim sta został zabity . — W  T ry je śd c  podczas 
p ró b y  w targnięcia faszy stó w  do giełdy* p racy , ró
wnież zabito  in n e g o  koimunistę. W  Bolonii 
zginął jeden faszysta . G rupa faszy stó w  usiłow ała  
tam  rozbić k o o p era ty w ę  socjalistyczna, rzucając  
bom by. — W  Rzym ie w kolach kościelnych za
stanaw iają  się nad zm ianą p rog ram u  niedzielnego 
kongresu eucharystycznego  i nad ew entualnem  
zaniethaniem  wielkiej procesji, z obaw y, aby  nie 
doszło do konfliktów.

atgam u i  mam mm■— m b

Pamięci p e ie iłp h .
N antes. (PAT.) 27/5. W czoraj popołudniu 

odbyło  się tu uroczyste odsłonięcie tablicy pam ią
tkow ej na cześć nauczy ciel: i uczniów  tutejszego 
liceom, poległych w  czasie w ojny. P o  u ro czy sto -- 
ści odbył się bankiet, w  cza-sie k tórego międzs 
innymi w ygłosi! m ow ę Clem enceau.

M ówca ńaSmferel, że przed rokiem 1914 nie
k tóre  narody m ów iły  o upadku Francji, a obecnie 
te same narody, k tóre  uw ażały  F rancję  za rvie- 
chcem y, b y  nas zrozum iano, że nasze in teresy  są 

'zdolną do p row adzenia  w ojny, głoszą, że chce 
ona rozpętać  now ą wojnę. Nie chcem y wojny, a 
chcem y pokoju, ale zdolna jesteśm y do prow adze
nia wojny. Naszych sprzymierzeńców nie opu
ścim y, pragniem y nadal pozostać w sojuszu, a le  

I dla nas nasze in te resy  są  w ażniejsze, niż cudze.; 
F rancja  pragnie w szystko  tfczynić, co leży  w  jej j 
m ocy w  celu u trzym ania pokoju, najeży  jednak • 
w iedzieć, że są pewne' granice, k tó ry ch  nie prze-

Z ±jeia prowrineji.
Kamionka Strumiłowa. (Pośw ięcenie p ły ty  

grobow ej ś. p. dyr. S tan isław a Szargi).
Celem uczczenia zasług  zm arłego w  czasie 

inw azji ukraińskiej w  naszem  m iasteczku śp. S ta 
nisław a Szargi, dy rek to ra  państw ow ego gim na
zjum. ufundow ało  grono nauczycielskie wracc z 
m łodzieżą tut. gim nazjum  grobow iec z m arm ury 
szw edzkiego, k tórego pośw ięcen ie ,odbyło się dnia. 
18. m aja br. Po nabożeństw ie żalobncm . celebro- 
w anem  przez proiw szcza ks. C zyrka, udała się 
m łodzież w szystkich szkól tutejszych na cm en
tarz, gd-ztie w  obecności licznie zgrom adzanej pu
bliczności i reprezentacji w szystk ich  w ładz i u rzę
dów  pośw ięcono grobow iec i odm ów iono modli
tw y żałobne. W  imieniu grona profesorskiego 
przem ów ił pro-f. M. Kahtyński, wymownem-j sło- 
w y , malując p racę  ś. p. dyr. Szargi ofćpfo rozbu
dow y gim nazjum  katnkmeclciego i około w ycho
w anki m łodzieży.

P o cereiraY śarti na cmenitarzu odbyła' sK 
d ruga uroczystość w •kancelarii dyrekcji girnna-
dum , w  te: sam ej kancelarii, w  której od pierw
szych eh w d pr ac y w  -Karcoooe Strumiłło we; P?2”1
co w ał śp. dyr. S zarga. W tej to kancelarii wab-5
grotu: nauczycielskiego, przem ów ił obecny 
rektor .T. Kaniowski do m ałżonki śp. dyr. S zatS "» 
która na ton dzień z W ieliczki do Kamionki Struih- 
p rzy b y ła . Tutaj jeszc:*  raz stw ierdził dyr. •KaiP0'  
w-tskf,' jakiej w artości . i zalet niepospolitych hi" 
ś. p. dyr. S zarga. ■ k tó ry  jako p ierw szy dyrektol
państwerwego gimnaajasm od roku 190§ kładt jmst*' 
wasze podw aliny  -pod budow ę zakładu średniego 
.0  mim nigdy zakład: nie zapom ni. P o rtre t ś. P  
dyr. Szargi wisi w  kancelarii jako żyw a pamiąt
k a  tych drogpcen-nycli ideaż<Vw i dążeń, jakie TOt, 
to w arzy szy ły  w  całej w ędrów ce życia zieih-* 
s kiego.

U roczystość ca łą  w y w a rła  wielkie w rażenie 
■>v mieście.

Houorgwe doktoraty 
Uniwersytetu we Lwowie.

Na podstaw ie  uchw ał R ad W ydziałow ych I 
Senatu A kadtmT.iOid.ego, zatw ierdzonych  przez Mi- 
fsssterstwo W. R. j O. P „  udzieloną zosta ła  jEm- 
ks. K ardynałow i D esidw em u Józefow i M ercteyo- 
wi, A rcybIskiispową-PryinasOT.' i Belgii g o dność‘do
k to ra  tcologji honoris causa, P rezy d en to w i Mini
strów  R zeczypospolitej fraBousIdei Rajm undowi 
P oincarem u i •pnatrszałtowi Francji F erdynandor 
w i Foch.owi godsiość doktorów  p raw  honerfs 
camsa. mims-irow.: handlu w rządzie S tanów  Zje- 
dnoczonych Ameryki Północnej H erbertow i Hoct- 
yerow i godność doktora  w szech  naok . lekarskich 
IW torłs causa, a profesorow i un iw ersy te tu  Mar-* 
ya-rda M assachw tes w  .S tanach  Zjednoczonycli A? 
m otyki Północne.! .R obertow i' Hovardov.::i L ord’o- 
w i godność dok to ra  fiiozofji honoris causa.

Uroczy.^tc))§ć! •nadaęnia pow y ższy ch  ••doktół-a- 
tów  lx>norowych i w ręczenie dyplom ów  honoro
w ych do rak delegatów  poselstw a am erykańsk ie
go, belgijskiego i franamskiogo odbędzie ślę"w e. 
\v torek dnia 30. m ała br. o  godz. f2 Av auii imi- 
w ersyfeto, zaś w ieczonem ,' tego dnia o  godzSłie ‘51 
rau t w  salach reprey.entacj-.mych umw-ersytetu.

W stęp  ma u ro czy sto ść  prom ocji i na ra u t ty l
ko za  oficjalnemi zapnośzeifcmii.

„Kobieta a polityk a“.
Odczyt dr. Budzińskiej-TyiickięjJ

S taraniem  „Klubu politycznego kobiet postę
pow ych •' zorganizow any odczyt dr. Budzińskiej- 
Tylickiej z W arszssw y, dał Iw gaty  m aterja ł do 
dyskusji i p rzyczyn i się zapew ne do ożyw ienia 
politycznego ruchu w śró d  tu tejszego 1 społeczeń
s tw a  kobiecego.

K onstytucja R zeczypospolitej Polskiej — mó
w iła prelegentka • zapew nia kobiecie polskiej 
pełne rów noupraw nienie polityczne. Jednakże d o 
tąd jest to  tylko teorja, a że tak  jest, w  znacz
nym  stopniu w in n e  sa  tem u sam e kob iety , k tó 
rych ogół od polityki stroni, z p raw  przyznanych  
m ir nie k o rzy s ta  'w dostatecznej m ierze, a naw et' 
gdy spełnia obow iązek obyw atelski, głosując pod
czas w yborów ', to czyni to często  lekkom yślnie, 
nie kierując 'się ugruntow anem  przekonaniem , 
lecz idąc na lep górnych  haseł, za dźwiękiem  
w y razó w , bez pytania, czy  czyny  danego stro n 
nictw a z  hasłam i pozostają w  -zgodzie. B y  ten 
stan  rzeczy  uległ zm ianie, rozw inąć msdcży sze
roką. akcję uśw iadam iania politycznego, przez 
tw orzenie k lubów  politycznych, w ygłaszan ie  od-' 
czy tów , p rzeprow adzan ie  dyskusji j t. p. Nie chor 
dzi tu o akcję na rzecz iakiegoś określonego 
stronnictw a, lecz o budzenie w śró d  ogółu kobiet, 
zain teresow ania.. dla 'spraw  politycznych, tak by 
następnie, w chodząc do obranych przez siebie 
partii politycznych, p rz y  ich pom ocy -w odpo
w iedniej liczbie za ję ły  'stanow iska w  ciałach p ra 
w odaw czych  i sam orządow ych. P retegen tce nie 
chodzi, jak feministkom daw nej daty , w łą c z n ie  
o in te resy  kobiece1! potow y rodzaju ludzkiego- 
S tudia przyrodnicze nauczy ły  ją, że  na  całość 
określenia „człow iek“ sk łada się kobieta i męż
czyzna, to pojecie przenieść należy w  sferę życia 
społecznego i poiitycznes.G, Pcelegon& a. n ie. pawc-
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*em'u, iż psychika m ężczyzny i kob ie ty  
; . T ^ w ia  znaczne różnice, ale w łaśnie odmień-

ości te dopełniając się  w zajem , stanow ić mogą 
harm onijną całość.

, . in teresie w ięc ludzkości, w  in teresie  na-
y bełskiego leży, aby  kobieta polska nie lekce- 

P rzyznanych  jej p raw  i nie usuw ała  się 
obow iązków , k tó re  p raw a te na nią nakładają.

• B ardzo interesującą by ła  ta  część ‘odczytu,
• któr-ej p relegentka s ta ra ła  się udow odnić, żse

9ia politycznych sto w arzy szeń  kobiecych się-
r a^  ^ P ż e  naw et na arenę stosunków- międizy na- 
^ o w y c h .  O pow iadając o udziale delegatek por- 

w  z łeź(teje „M iędzynarodow ej K-obiecej Ligi 
rtości i pokoju**, p rzy toczy ła , jako p rzyk ład  n* 

^ P a rc ie  swe? tezy , pew ną konkretną sp raw ę, dla 
oiski w ażną, k tó rą  udało się p rzeprow adzić  na 

-onferencji Ligi N arodów , dzięki interw encji tego 
. arclz-0 w p ływ ow ego, całą kulę ziem ską obejm u
jącego stow arzyszen ia  kobiecego. Z aznaczyła 
Przy tein interesujący, zw łaszcza  dla L w ow a, 

.szczegół, iż na w spom nianym  m iędzynarodow ym  
z 'eździe kobiet w  W iedniu (w r. ubiegłym ) spot* 
-3-Jy 3 delegatki polskie 20 delegatek ukraińskich. 

G orącym i oklaskam i podziękow ano gościowi
z W aarsz a w y  za prelekcję w?,'głoszoną bardzo  ży-
Wo i interesująco. H . C.

F t- ju a s ra o m s i

TĘ tłliOBiniUBiej.'
W czoraj odbył się w  auli U n iw ersy te tu  w iec 

0£ólno-akadernieki p rz y  bardzo  licznym udziale 
Młodzieży. Z p ro fesorów  obecni byli: rek t. M ar- 
'^ ■ -sk i, dziekan Niem czycki, prof. H alban, ks. dr. 
^zydelśld. prof. S tarzyńsk i, dyr- P ostępsk i. P rz e 
wodniczyć p. Adam iak, przew . C entrali sam opom .

, 0 kró+kiem zagajeniu p rzez  p rzew . C zytelni ak. 
P- B ertoniego, nastąp iły  spraw ozdan ia  delegatów  
środow iska lw ow skiego na dragi ogólny Zjazd 

.Polskiej m łodzieży akadem ickiej, który' odby ł się- 
W ilnie w  roku bieżącym . B ardzo  ciekaw e 

^n iosk i Komisji pom ocy m aterialnej re fe row ał p. 
.Żurow ski, w nioski zaś Komisji ideow ej i -zagra
nicznej p. B ertom . !i

P o  długiej i ożyw ionej dyskusji w iec p rzy ją ł 
sp raw o zd an ia  do wiadom ości i udzielił delegatom  
■absolutorium. P ozatem  w iec uchw alił zw rócić  się 
do Min. sp raw  zag ran iczn y ch 'z  prośbą o W szczę
cie kroków , celem uzyskania  u rządu bolszew i
ckiego zw olnienia akadem ików  polskich p rzeb y 
w ających  w niewoli.

O brady  zakończyły  się o g. 4 popot.
W0ET72

os od 1 cze im a
Z pow odu ustanow ienia na całym  obszarze 

R zeczypospolitej Polskiej od  dnia 1. czerw ca rb. 
’ rachuby/ czasu  w ed ług  prtfaktaika środkow o-ea- 
' ropejskiego: 15 st. długości w schodniej od Crreen- 
•w-ióh, M inisterstw o kolei żelaznych w yd ało  za rzą - 
'dzen ie  aby  w  n o cy  z dnia 31. m aja na 1. czerw ca 
r. b. o godzrrfe 24 -wskazówki zeg aró w  posunąć 
w stecz o jedną godzinę.

Tym  sposobem  pojaw i się w  nocy przejścio
w ej czas od .godziny'- 23 do  24 dw ukrotnie, jako 
godziny 23 i 24. P on iew aż przesunięcSe w sk azó w 

k i  p rzypada  jednocześnie z w prow adzeniem  no
w ego rozkładu jazdy  od dnia V. czerw ca, poleco
no w szysddm  zaw iadow com ? ab y  w  tym  przej
ściow ym  czasie pociągi, znajdujące się w  obrębie 
ich stacji, i te. k tó re  w y ru szy ły  ze stacji począt
kow ej p rzed  godziną 23, a  nie doszły  do stacji 
przeznaczenia p rzed  24 za trzy m ać  i w ysiać  je 
dopiero podług now ego rozkładu. Nocy tej będą

■ .ponadto uruchom ione specjalne pociągi rradzw y-
■ czajne.

Zmiany ruchu pociągów.
Z DNIEM  1. C Z E R W C A  B. ROKU.

(I.) Na linji K raków —L w ó w  kursow ać bę- 
,‘dzie 5 p ar pociągów  osobow ych; z tych. pociągi: 
i Nr. 23/24 i Nr. 29/30 p rzez  Dziedzfce do Żyw ca, 
zaś pociągi Nr. 21/22 « Nr. 26/27 i Nr. 2x5/23 do 

■.Piotrowie.
Pociągi pośpieszne Nr. 9(11 i Nr. 903 z Wa-r- 

b z a w y  do L w ow a ulegają nieznacznej zmianie,

natom iast ran n y  jx>ctąg Nr. 902 odchodzić będzie 
ze L w ow a o 50 rnin. później a pociąg w ieczorny 
Nr. 904 odejdzie ze L w ow a o godzinie 19.05, to 
znaczy  o  godzinę 10 min. w cześniej i przybędzie 
do W a rsz a w y  o gocMnie 9.15.

(Obecnie kursitjące -pociągi pośpieszne Nr. 1/2 
odpatfają,-a w  ich miejsce ku rsow ać będą p o d ą - 
Ki Nr. 203/204, k tó re  p row adzić  będą bezpośre
dnie w agony  sypialne i w agony ł. i II. k lasy  z 
P rag i w zględnie z W iednia do B ukaresz tu  i z 
Bielska do L w ow a.

O ba te w agony przechodzić będą w e L w ow ie 
do pociągów- Nr. 903/904 w  kierunku, na S tan isła
w ów , k tóre  prow adzić  będą także w agony bez
pośredniej komunikacji G dańsk—B ukareszt wzgi. 
Konstenza.

Pociągi osobow e Nr. 27/28 prow adzić będą 
w agony 1. i II. k lasy L w ów —Krynica, pociągiem 
Nr. 29/26 w agony I, i II. k lasy  L w ó w —Zakopane., 
.pociągiem Nr. 29/28 w agony  I., II. i III. k lasy  
L w ó w —fSat-tow-icc p rzez K raków .

Na linii: L w ów —K ra sn e -Z d o lb u n ó w  k urso 
w ać będą pom iędzy L w ow em  i Brodam i now e 
pociągi osobow e Nr. 231/232. O becnie kursujące 
pociągi osobow e Nr. 241/242 ulegają znaczikej- 
szym  zmianom spow odow anym  połączeniam i w 
Zckńfcuimwie w  kierunku na M ogilany w zględnie 
Kowel. P rz y  pofcłągach Nr. 241/242 i Nr. 243/244 
kursow ać będą w agony  bezpośrednie pom iędzy 
Lw ow em  a Krzem ieńcem , a p rzy  pociągach Nr. 
243/244 w agony  bezpośrednie  pom iędzy L w ow em  
j Luckiem .

Na linii S try j~ -N ow y Zagórz.
Pociągi Nr. 1211/1212 prow adzić  będą bezpo

średnie w agony  I. i IT. k lasy  pom iędzy L w ow em  
j. K rakow em  i bezpośrednie w agony  I. II. i III. 
k la sy  pom iędzy L w ow em  i Jasłem .

Na oddrifcu D rohobycz—C hyrów  z bezpo- 
średniem  .przejazdem do B orysław ia i P rzem yśla  
ku rso w ać  będą  pociągi now e Nr. 1317,1318.

Na liną Lwów-—B ełżec zosta ły  pociągi oso
bow e Nr. 921/922 i Nr. 923/924 znacznie p rzesu 
nięte.

Na linii Jarosław '— Sokal w  zw iązku z linją 
L w ów —*Bełżec zo sta ły  pociąg? przesunięte.

K R O N I K A .
K alendarz.' W torek 30  maja. Rz.-kat.: Fer- 

Jy iisnda. —  Gr.-katu Andronika p. —  Słowiański : 
Sulim ira.

—  Wojewoda poleski. „M onitor Polski" ogła
s z a : Naczelnik Państw a postanow ieniem  z 18 b. m 
mianował W ojewodą poleskim p. S tanisław a Downa- 
rowicza.

— Dzisiejszy odczyt o zabytkach i pejzażu 
in. Wilna, rozpoczyna się w Kasynie i Kole liśer.- 
artyst. o godzinie 8 w ie zorem. Mówić będzie arebi- 
w arjusz Kiemi W ileńskiej p. Wacław Stadnicki. Atrak
cją w ieczoru będą preźrocza z przepysznych zdjęć 
znakom itego arłysty-fotogr-afa Bułhaka. Cały dochód 
z odczytu na pom nik A M ickiewicza w Wilnie.

— Kasyno i Koło I lts r .  - art. przystępuje w 
dniach najbliższych do gruntow nego o d restau row an ia  
swej siedziby, skupiającej ruch kulturalny i tow arzy
ski naszego m iasta . W now ą szatę przystro ją się 
saiony reprezentacyjne, szatn ia i k latka schodowa, 
równocześnie nastap i uporządkow anie to ta ln o śc i klu
bowych. Prezydjuni Kasyna i Koła, oraz komisja t ;-  
chaiczna ustaliły  już cały plan ro b ó t, które p row a
dzone będą pod kierow nictw em  architekty p. Kazi
mierza W eissa.

Na otw arcie Targów  w schodnich otw orzy ró
wnież Kasyno i Koło liter.-artyst. sw e podw oje na 
przyjęcie gości z całej Polski i z zagranicy.

Zarząd restauracji pow ierzył wydział znanem u 
fachowcowi, n iew ątpliw ie więc i na tem polu nastąp i 
zm iana pom yślna ku zadow oleniu ogółu członków, 
których liczba przekracza już tysiąc.

— Podatek przemysłowy. Efconomat Izby 
skarbow ej (p h c  Cłowy 1. 1, I. p.) ma na składzie 
..Dziennik urzędowy M inisterstw a skarbu** nr. 9, za
wierający ustaw ę o państw ow ym  podatku przem ysło
wym, w raz z rozporządzeniem  wykonawczem  i in- 
sirukcją M inistra skarbu. Dziennik ten sprzedaje się 
po 360  M. za egzem plarz.

Koncert pań Heleny Puchalskiej (sopran) i 
Marji Kowalskiej (alt), pod protektoratem  rektora dr. 
fii T. H abera odbędzie sic 6 czerwca b. r. o godz. 
8 wieczorem w sali r muzycznego. Dochód p rz e -(

znaczony r.a budowę II, dom u techników  lwowskich. 
Bl ższe scczegó y podadzą afisze.

—  Zarządzenia na czasie. Celem zapobieże
nia szerreniu się chorób zakaźnych w zbliżającej s ię ' 
porze k tu ie j, polecił zarząd kolejowy wszystkim pod
władnym  urzędom , aby ściśle czuwały nad bezwzglę
dnym przestrzeganiem  w szystkich dot chczasow ych 
zarządzeń, wydanych celem skutecznej walki z epi
dem iam i. W szczególności nałożono na odnośne urzę
dy oeowiązek ced /iennego  gruntow nego czyszczenia; 
ubikacji na dw orca,h  przeznaczonych dia publiczno
ści. Podłog’, ławki, dizwi i okna muszą być ccdzicn-' 
nie m yte gorącą wodą, a raz na tydzień ługiem i 
przetarte naf ą a kanapy i fo ttle  w ytrzepane i ró- 
wiiież przetarte szczotką um aczan i w nafcie. Aby. 
uniknąć natłoku podróżnych przy sprzedaży b ile tó w  
jazdy, należy czuwać nadw czesnem  otw ieraniem  kas 
osobowych. Podróżnych ub ta rn ch  brudno i n iecT u j- 
nie, co do których zachodzi podejrzenie, ż e /d e  są 
woiai od wszy, nalc y z wagonów usuwać, wzglę
dnie nie dopuszczać do jazdy. Osobom  tym nie na
leży wydawać biletów, a w dartym  razie pow inno się 
usunąć icb z poczekalni, względnie z dw orca. Ró-, 
wnocześnie przypom niano stacjom  wyda, e swego 
czasu szczegółowe wskazówki co do utrzym ywania 
bezw glfdnej czystości na peronach, torach i p lecach1 
kolejowych, a także w restauracjach i bulerach, o raz: 
co do zachow yw ania się na wypadek stw ierdzenia 
podejrzanych zachorow ań u osób jadących pociąga
mi, wreszcie co do sposobu przeprow adzenia dezyn
fekcji w agonów  kolejowych. W końcu z ro sń z o n o  te ż ’ 
nadzór nad czyszczeniem w agonów . Należy się spo-. 
dziewać, że pracownicy kolejowi w naieżytem  z rozu
mieniu celowości tych zarządzeń, zastosu ją się  śc i- ’ 
śle do otrzym anych poleceń.

—  Na Zjazd w Poznaniu. Na Vl(. Zjazd p ra - ’ 
wni k<V i ekonom istów  polskich mający się odbyć w' 
Poznaniu dnia 3, 4 i 5 czerwca b. r., zapowiedzieli 
swoje przybycie między innym i s .n a to r  N oulens,de-, 
legacje U niwersytetów  francuskich z Paryża, S trass- 
burga, Lyonu, Lille i Dijon, dalej delegaci S o c ie ted e1 
la Legisiation Com parće, prezes Izby handlowej fran -' 
cusko-pehkiej Merlot, redaktor, paryskiego .Icclair** 
Girot, oraz szereg adw okatów  francuskich.

—  Uroczysta Akademja gruzińska. W piątek 
wieczorem w sali posiedzeń Rady m iejskiej w W ar
szawie odbyła się uroczysta Ahadcmja ku uezczeniu, 
czwartej rocznicy ogłoszenia niepodległości Gruzji. 
Po przem ów ieniu p. A leksandra Lednickiego, zabrał, 
głos prezes kom itetu gruzińskiego w Poisce p. K u- 
ruriszwilli. Po tych przem ów ieniach wygłoszono dwa 
referaty , z których jeden om aw iał przeszłość i przy
szłość Gruzji, drugi zn czenie kulturalne i ekonom i
czne Gruzji. Ks. A rcybiskup Ropp mówił o religij- 
nem życiu Gruzji. Na zakończenie odśpiew ano sze
reg p ieśn i gruzińskich, o raz hymr. „Jeszcze Polska' 
nie zginęła**.

—  Zwycięstwo „Pe!on;i“. W W arszaw ie za
wody pil i nożnej pom iędzy „P o!on ją“ a gdzńskim  
klubem „Verefn fur Leibesfibungen**, zakończyła się  
wynikiem 2 : 0  na korzyść ,.Poionji“ .

—  Rozszerzenia radjastacji. Radiotelegrafi
czna stacja  w Naucn ma być w najbliższym  czasie 
rozszerzona. Postawionych n u  być nowych 7 olbrzy
mich slupów wysokości 2 10 m. Celem uzyskania po- 
rtzebnych funduszów , podw yższony ma być kapitał 
p zsdsięb iorstw a T ran srad io  o 25 m iljoliów  marek.

Komunikaty
—  Z Uiiw. ludowego im . Adama M ickiewi

cza. We wtorek, 3 0  b m. o godz. 6 ’3Q przy ul. 
Baurlarda 5, wykład inż. Libańskiego p. t.: Pokój 
czy wojna?*.

—  Z Tow. naukowego we Lwowie. Dnia 23. 
b. m. odbyło się V. posiedzenie sekcji h isterjł sztuki, 
na którem prof. 3. Bołcz-Antoniewicz przedstaw ił 
ustęp  z badań swych nad Gian M aria PadoVanem 
p. t.: „M uc u s  ScaevoIa“ . W dyskusji zabierali g ło s : : 
prof. W itkowski, dyr. Śmiałek, radca Dr ^ler i p re
legent.

— Z Polskiego Tow przyrodników im. Ko
pernika. Posiedzenie naukow e oddziału lwowskiego: 
odbędzie się we w torek, 39  b. m., o godz. 6 w;e- 
czorem w Instytucie geologicznym  Uniwersytetu. Na 
po:ządku d z ien n y m : !■ Piof. dr. Henryk A rctow sbi:. 
, ,0  plamach słonecznych**. 2. Luźne kom unikaty.

—  Z Sokoła-Macierzy. W poniedziałek, d. 29. 
b. nr-, odbędzie się o 7 wieczorem w sali Związku 1 
Sokolego (ul. Sokola 7, II. p .) zebranie w spraw ach 
zlotowych, na które zaprasza się w szystkie panie na
leżące do gniazd sokolich lw owskich. Przewodnicząca 
odurisłu  żeńskiego Sokoła-;\UcierzJfc Z. Janikow ska.



„GAZETA LWOWSKA® z dni? 30. maja 1922.

A M Y.
.  Z RADY M INISTRÓW .

•  . W arszaw a. (PA T.) — R ada M inistrów  na po
siedzeniu w  datu 2-6. bm. p rz y jd ą  wKiosek Mini 
s tra  robót .ptAłKcznych \v spraw ie pormesaKzenia 
i budow y gm achu Senatu. — W niosek M inistra 

.spraw iedliw osci o -wzszezzetue m ocy oh/w/satm- 
jąoej u staw y  o o d y o riie  lokaterów ’ na  w ojew ódz- 
’tw a  wschodnie, wrs&aseik tegoż M inistra w  sp ra 
w ie taks dla -pisarzy G ipotcczitych. — N astępnie 
R ada M itóstrów  p rzy ję ła  do w iadom ości sp raw o

z d an ie  M inistra ro b ó t publicznych o  w ykonania 
'u ch w ały  R ady M inistrów ' w  spraw fe afcer. znwe- 
; rzajajcej do usunfęds bratku m ieszkań, ©żywienia 
'(przemysłu budow lanego, oraz zapobieżenia nisz
czeniu -domów w m iastach i za-tw terdzda projekt 
u s ta w y  -o -trybunale stanu oraz p ro jek t u s t a w  w 
przedm iocie regulam inu zgrom adzenia n-arodo- 

.. wego. r

M INISTER DARÓW  S-KI W  KRAKOW IE.
Kraków- (PAT.) M inister p racy  i opieki spo

łecznej p. D arow ski p rzyby ł 27. V. do K rakow a. 
. 0  godz. 3 popoł. w ziął M inister udział w ob ra- 
;dach Zw iązku zaw odow ego robotników  -rolnych 
;i górniczych.

SŁU PY  GRANICZNE.
K atow ice. (PAT.) W obec bliskiego te rm in u : 

ostatecznego podziału G. Ś ląska, kom isja gran icz
na p rzystąp iła  do w bijania słupów  na now ej g ra 
n icy  polsko-memiedsiei.

ZW RO T NALEŻNOŚCI.
M oskw a (PAT,) 22/5. (spóźnione). D elegacia 

.T-osyjska w  m ieszanej komisji specjalnej zaw iado
m iła delegację polską o odnalezieniu daAszych 25 
•arrasów . O debrane one będą  p rzez  delegację 
.polską w  najbliższych dniach. S tanow ić to  bę
dzie razem  z spoprzesiMo odeb ranym i 80 sz tuk  a r -  

.rasów . Zbiór ten będzie jędrnym z najcenniejszych 
tego rodzaju zbw rów  w  Europie.

M oskw a. (PAT.) 25/5. (spóźnione). D elega
cja pplska w  m ieszanej komisji fsptefcSałnsi...ukoń
c z y ła  p racę nad oględzrniami i o szacow aniem  za
b y tk ó w  kultury  i sztuki, w y  wwiezionych w  latach 
w ojny z m ajątku Branickich. Chodziło o sp raw 
dzenie, czy -w kolekcji znajdują się cenne gobełi- 
tiy, S tro n y  d osz ły  do porowum iatia. P r z e ję te  
z-bioró-w’' i odesłanie do kra ju  nastąpi w  najbliż
szy ch  dniach.

P raca  nad ocena trzeciej ra ty  kosztow ności, 
jaka na-krży m  z a  tabor leotejowy w yw ieziony 
■.podczas ew akuacji do Rosji, trw a  w  dalszym  cią
gu. S urm a rosyjska d o ręczy ła  ostatnio partię  d ro 
gich kam ieni, k tó rych  ocena przew leka ocenę 
całkow itej ra ty .

UROCZYSTOŚCI KU CZCI 
S W . KAZIMIERZA.

W iln o . (A. W. ). W sobotę rozpoczęły się tu 
u-oczy stości ku czci św- Kazimierza. W dniu tym po 
południu  gro a© duchow nych z biskupam i Ł otcńikiin ,

;M atulewiezstn i Bandurskim  udało się do kaplicy św. 
''Kazimierza, gdzie wyjęto z sarkofagu trum nę i w uro
czystej procesji poniesiono ją  do prze pełni onej w ier
n y m i Bazyliki ^u m ieszczo n o  w przygotowanym  sar
kofagu żałobnym, projektu prof. Ruszczyca. N ieszpo
ry celebrował Biskup Łoziński, poczem uroczyste ka
janie w ygłosił Biskup M atule wicz.

WALKI KOLEJARZY NIEMIECKICH 
7, POLSKIMI.

K atow ice. Od kiibn dni kolejarze niemieccy 
Gliwicach w zwłaszcza w w arstatach kolejowych, które 

, oddaw ns s ły n ą 'jak o  główne gniazdo tajnych bojó
wek niem ieckich, prześladują kolejarzy polskich, 
bijąc i wyrzucając ich z w ąrstatów . W czoraj pobito 

■ ciężko 9 kolejarzy polskich oraz zażądano aby 
'w szyscy Polacy opuścili pracę. Wobec tego kolejarze 
'po lscy  w Katowicach ogłosili dziś odezwę do nie- 
| m ieekkh kolejarzy, aby starali się zapobiec temu 
terrorow i, wzywając ich w przeciwnym razie do 

■f opuszczenia zajm owanych przez nich dotychczas sta
nowisk z dniem  1 czerwca b. r. w razie zaś n:e- 

, zastosow ania się do postaw ionych żądań oświad^ 
czają, źe będą zm uszeni zastosow ać względem  nich 

’ :aki sam sposób postępow ania, jaki Niemcy stosują 
w Ti wicach wobec Polaków.

trak ta tu  szw edzko-rosyjskiego, pow zięła decyzłS 
©tfeioiłcną 13 głosam i p rzeciw  7.

ARCYBISKUP CANTERBURY W  OBRONIE 
( T IC H G N A .

O PO Z Y C JA  PR Z E C IW  PO-INCAREMLL 
P a ry ż . (PAT.) W  l-oku dyskusji w  Izbie de

putow anych, A lbert Fav-re, radykał, w yraz ił u- 
beJewanie z tęgo pow odu, źe  po każdej konferen
cji irnędr.m arodow e;i au to ry te t F rancji doznaw ał

O D SZKODOW ANIE 7.A W YW ŁASZCZONE 
MAJĄTKI NA ŁO TW IE.

■Ryga. (PAT.) O d  dwóch dni toczą się w  kon - 1 Leafleid. (PAT.) Radao. W ielkie wrażenie 
styćuancie tóręA.dkjej .ęorąoc voz0>ra-\vy ua-d pro je- :• w y w o ła ł w czoraj w  całeś Angiji odczy tany  w  I2'  
jctetn -ustawy, określającej w ysokość odszfcodo- j lordów- przez arcyL idaipa  C aitterbury  protest 
wań za w yw łaszczone mająlSa ziem skich posła- i p rzeciw ko uwięzieniu i trak tow aniu  patriarchy 
daczy. L ew ica jest 'przeciw na w szelkiem u od szk o -j liebona perzez rzącl sowietów '. W .proteślcie •tyiH 
dowaanłti, praw ica zaś tiw aż ł projek tow ane od- j arcybiskup podkreśla  zasługi T ichona jako wczo* 
szk-odtowajiśa za zb y t m ałe. P ro jek t ma być  n a ! nego teo loga  i 'masjowaraa i zazna-cza, że Ttóhon 
raz ie  odesłany <te komisji. jn ie  m ieszał się w cale do  .spraw poBtycznycfa- R°-

' sji, a p ro testo w ał jedynie przeciw ko r e k w iz y t  . 
u-tensyljów kościelnych; p rzeznaczonych  do użyt
ku  liturgicznego. ■ •

NOW A CERKIEW . :

, .  . .  , j M oskwa. (PAT.) „Izw iestta* donoszą z git-
ustzsczerbku. M ów ca dopatnuc  się p rzy czy n y  te g O |bem ji oriow skfej, źe aiaC5ana grui)a tam tejszego
zjaw iska w  prądach  n ieprzyjaznych F ra n c j i , .p a -}dnchow feńsw ą i \vieravch zgodnie ‘ z Propaganda- 
nujący-ch w k ó d  narodów  anglo-sas-kich. M ów ca j p row adzoną przez w ładze  bolszew ickie usiłuje' 
zarzuca  Poincarem u, że objaw iał ctięć ze rw an ia  s tw o rz y ć  now * cerkiew . P rzeciw dzia łan ia  miej- 
konferencji w  Genui. Poincare zap rzeczy ł k a te 
gorycznie tem u zarzutow i. F ąv re  w y raz ił zanie
pokojenie ze w zględu, na zb liżający  się term in 31.
maja, zaznaczając, że polityka, jaką prow anzilt {całtkowidłe do upadku. rrroniiŁnego..
Briand i Louclter b y ła  jedynie dobrą polityką, j

CH O LERA  W  M OSKW IE I PETERSBU RG U . 
JEŻELI NIEMCY ODM ÓW IĄ. „„

Tf-i ir*A'T\ O a - W  -p , , d  f -Mosttwa. (PAT.) W ybuch ła  tu ta i cholera. -
« & lw ese- <PAT '} '***?•  ug, ’^ hV te P a - i  D otychczas z a r e i e s t r - ^ n o  27 w ypadków  tej cbo  

m s w  razie rtieotay-m am a do 31 bm. z a d o y a ia -  j m b y _ Rówln6esż w  P e t e T ^ g u  zauw ażono wy- 
.rącej oupoNSTiecfzi ze s tro n y  rz ą d y  R zeszy, jest: -ko- j .cholery, 
misja odszkodow aw cza zdiecydow ana b ezw ło -i 
czutie stwierdizić publicznie złą w olę ze s trony

scow ego  biskupa ule odnoszą skutku. W  w ydanej, 
p rzez  tę grupę odezw ie s ta ra  cerk iew  p raw o sła 
w n a  scharak te ryzow ana  jest jako  chyląca si«

(Niemiec* dając jednak  rów nocześn ie  dwu-tyg-odnio- 
w y  term in dla ucteielenfe zadow alającej odpoWle-

W IA D O M O ŚCI HANDLOW E.

Łódź. (PAT.) W  ubiegłym  tygodniu doko- 
dzi. — W ted y  dopiero zosta łab y  de.ii;ritywn;ie u - j nar'°  dość 'Wielkich transakcji, ale- w  w arunkach

niezm iernie ciężkich. G łów ną p rzy czy n ą  trudno--' 
§c| handlow ych jest b rak  gotów ki. Na rjm ku 
w ew nętrznym  ruch bardzo słaby  z pow odu nad-; 
produkcji. D o k o n a w  tranzakcjr tylko z kupcam i; 
zagranicznym i. E ksport zm niejszył się. Na ry n k u : 
łódzkim przędza podniosła się w cenie o -30 .procl 
p rzy  da-Lszej tendencji zw yżkow ej. P ra c a  w  fa
b ry k ach  tn v a  norm alnie.

W O JSK A  ANGIELSKIE W CHINACH.

P a ry ż . (PAT.) Z Tientsrnu donoszą, że aa* 
gieiski krrtżo-wnik ,,Zu«ies“ w ysadz ił na lad woj-! 
ska angieiskie koło miejsco-w-ości C zin-W an-T ao
i Pej-1'aj-iKao, aby  bronić życia i mienia o b y w a
teli angielskich tam  osiadłych, p rzed  ekscesam i 
■wojsk gen. Czao- Tse-Lhta.

NAJW IĘKSZE P A R O W C E  PRZYBYW AĆ 3EDĄ 
DO CHICAGO.

Londyn. (PAT.) Radio. S tany  Zjednoczone 
m ają zam iar naw iązać  rokow ania z Kanadą, b y  

w ierceń naftow ych, o ile te me zo sta ły  p rzyznane  jz rea lizo w ać  da-wuy pian zuży tkow am ą rzeki św.' 
ianym  państw om . yvreszcie p rz j^ n a je  kołowtstom j M ów czyiica. WccBng tego planu jeziora am ery -
w łoskun obszar rohticzy -10 0 .0 0 0  ha. w okręgi’ ku - -kańskie m ają być połączone p rzez rzekę. św . \Y a-
baóśktm . * ' K w zy ń ca  z Oceanem  A tlantyckim  w  ten sposób,

i-abu najwdeksze paro w ce  m og ły  przybyrw ać do 
SZW EC JA  NIE CHCE 'TRAKTATU Z R O SJĄ , j Chicago. ' -  ■ -  - —

Sztokholm . (PAT.) Specjalna kom isja pa.rła- j 
m entam a, pow ołana ck> w ydania -opinii w sp raw ie  j  ̂ **■ w  »■

■stalom odm ow a ze  s tro n y  Niemiec przyjęcia Do
s ta w a n y c h  w arunków .

RADA o b r o n y  N A RO D O W EJ.
Paryż, (PAT.) N ajw yższa R ada obrony  n a ro 

dow ej pdbyła w czoraj w  pałacu Elizejskim posie
dzenie pod przew odnictw em  Mi.llera.nda. ■

ZABURZENIA W  IRLANDJI.
R zym . (PAT.) Radio. Irlandzcy p ow stańcy  

zastrzelili w  pobliżu T ipperare  gen. Hegginsa.

T R A K T A T  H A N D L O W Y  W Ł O S K O -R O S Y JS K I.
Rzym. (FAT.) Te-legr. Comp. Z aw arty  w R a -  

pallo tra k ta t handlow y w kisko-sow iecki p rzyzna
je pełna sw obodę ruchów  dla W łochów  upraw ia
jących handel z Rosja, dalej zaw iera  klauzulę 
naNNększego uprzyw ilejow ania na podstaw ie 
yya.femności, przyznaje  praw a portow e dia Rosji 
w  T ry jeście , a dla W hxdi nad M orzem C zarne ni, 
następnie przyznaje  'W łochom p raw o  opcji co do

atoua

Sprawy gospodarcze.
(U) Zakaz wywozu zbeża, bydła i Jaj, j wozowe m uszą być zaopatrzone jsgo podpisem  i p :e- 

Z dniem  15 maja b. r. w zbronionym  zo s ta ’ wywóz cr.ęcśą urzędową. Zezwolenia poprzednio w ydane wy
żyta, przcnicy, owsa, jęczmienia, mąki, ziem niaków, 
kaszy, bydła, i ij i nierogacizny. W wyjątkowych 
wypadkach może być zezwolony wywóz tych arty 
kułów tylko za zgodą nadzw yczajnego komisarza 
dla zwalczania drożyzny, przyczem certyfikaty wy-

Notatki Isterack-o-artysiicme.
R ^ e H u a r  T y a t n  S S isjakrap.

Początek przedstaw iał o godz. 7‘3d wJeęzarem.

Dziś, poniedziałek „W małym dom ku“ . d ra
mat w 3 aktach R ittnera (gościnny  występ Ordon-

magają dla ważności dodatkowego 
częci. nadzwyczajnego komisarza 
drożyzny.

|W--Clfl 1 T

podpisu i pie- 
dla zwalczania

Sosnowskie; . —  Ju tro , we wtorek , Bal m askowy" 
opera w 3 aktach Verdi’ego. —  W e środę „W  m a
łym  dom ku" dramat w 3  aktach R tttnera (gościnny 
występ Ordon-Sosnoaffsfeiej).

Repertuar Tisairu (isf. G^óeleclta 2).
Dziś, w poniedzi ałek, w torek i ś rodę  ,)Paedna 

druga®, komesdja w 3 ąktaefa Kalłasowej.



SgfMfftaar Teatru łśewoaai.
Dziś, w pGDłcd/-iai!t.‘c .Rozwódka*, operetka 

Afoścjnny występ W. Kaweckiej). •— Jutro , we w:o- 
reK „Dudek", farss w 3 aktach Feydeau. — We 
t0 ^ę „Dama w gronostajach “, operetka w 3 aktach 

Gilberta (gościnny występ Kaweckiej).

2e Związku
wmaES&ssaBmBaasmmńamsBsm reagmEKs

s ę d z i w  i a ł o p o f s k ^

SEKCJA LW O W SK A . ’ ' '

Sprawozdsssie z posiedzenia W ydziału  z dnia 
7. m aja 1922.

1) O m aw iano sp raw ę zam ierzonej redukcji 
®®raeflalu sędziow skiego we W schodniej M ało- 
Polsce. P oniew aż czynności Sądów  nie ty lko  nie 
fozna ły  uszczuplenia, lecz p rzec iw n ie^  liczne tu  
staw y w  ostatnich 2 latach w ydane ro zszerzają  
Znacznie ich zakres, p rze to  zm niejszenie ilości 
Sędziów m usiałoby w y w o łać  szkodliw e dla w y 
miaru spraw iedliw ości następstw a. D la braku  au 
tentycznych dat co do rozmiarów* projektow anej 
redukcji postanow iono zasięgnąć najp ićrw  i-nfor- 
toącji w e w łaściw em  miejscu, poczem  sp raw a  ta  
będzie um ieszczoną na porządku dziennym  posie
dzenia W ydziału .

2) U chw alony podjąć kroki celem  uzyskania  
°d R ządu ułatw ień dla sędziów  w  nabyw aniu  
h iateria łów  odzieżowcach z fab ryk  k ra jow ych  
’ w  tym  ceh! zasifgnać  w iadom ości o rzekome-m 
Drzyrzeczetiiu podobnych ulg urzędnikom  sk a r
bowym .

3) Z in ic ja ty w y  lw ow skiego  Koła sędziów  
.bcbwalono ufundow ać jedną cegiełkę w aw elsk ą  
• 2e składek członków  Zw iązku. Zebraniem  tych 
składek zajmie się W ydzia ł lw ow skiego Kola.

4)  O dczy tano  pisano ad!w. p. dra Bkimenfelda. 
z podziękow aniem  za w spółczucie i w y ra z y  czci 
dla pam ięci b. H erm ana Garfeina.

%  m u z y k i .

Koncert Adama Didura... wielka senzacja.. 
®gonek przed kasą biletową... tłumy zalewające saie 

estradę... zachwyt i entuzjazm objawiany żywio- 
!?ow emi oklaskami, tupaniem o posadzkę i wołaniem 
bis, bis... kwiaty a w końcu drugi koncert w nad
datkach.

Tak mniej więcej migawkowo wyglądała one- 
Sdaj sala Tow. muzycznego i nie dziw, boć w ystęp 
,&idura, tego naprawdę ulubieńca naszego stanowi 
zawsze sensację.

Sensację stanowi Didur dla tych dla których 
obecność w sali koncertowej należy do dobrego

tonu, sensację budzi u uieicmanów i znawców kun
sztu wokalnego, sersacją wreszcie jest dla przy
szłych śpiewaków, dla których stanowi wzór nie- 
dośc-igaiony, jak należy śpiewać i interpretować.

Chwilowe lekkie zawoalowasie głosu, jakie 
miało miejsce w prologu z „Pajaców" m m  w na
stępnym numerze całkowicie z pieśni polskich uło
żonemu, ustąpiło a mistrz, jak dobry jeździec po
skramiający rumaka, ująwszy głos w swe przepo
tężne władztwo techniki wokalnej, czarował słucha
czy pieściwem pianissimem, bądź też dreszczem 
grozy przejmował, doprowadziwszy głos do forta 
i fortisslma. Największy podziw ze stanowiska te
chniki śpiewu, stanowiła przynajmniej dla mnie, mo- 
zartowska arja Lcporelia z >Dc« Juana* koronkowo 
wprost podana i utrzymana niemal cala w powie- 
u-nenn mez^a-v,)ce.

Jeśli mam mówić o stylu, to  wagnerowska 
„Wąikirja —  Pożegnanie Wotana* w interpretacji 
Didura, była ostatnim  wyrazem zrozumienia i od 
czucia.

Darzono też artystę taką burzą oklaskowi zn ie 
walano do naddatków, a on uśmiechnięty, (tym 
swoim czarodziejskim uśmiechem) i posłuszny jak 
dziecko, śpiewał niemal bez wytchnienia. A więc 
i arja z „Cyrulika" serenada z „Fausta" arja z 
,,Hrabiny" i t. d. płynęły szeroka, strugą z estrady 
na rozentuzjazmowaną i niechętnie opuszczającą 
salę publiczność.

Artystyczne współdziałanie dr. Steinbergera 
uzupełniało mistrzowskie wykonanie Didura.

St. Lipanowicz.

„GAŻE i A L \ v 0 W z  dnia 30. maja 1922.

Równocześnie odbyło się w teatrze miejskim 
’ przedstawienie „Sprzedanej narzeczonej*'-pod kiero

wnictwem Oskara Nedbala. Dzięki batucie znakomi
tego dyrygenta, elektryzującego wprost zespół wo
kalny i orkiestrainy swą niebywałą werwą i arty
zmem opartym na wniknięciu w charakter dzieła, 
wywołało wykonanie opery Smetany szereg momen
tów zachwycających —  a sumarycznie —  niekła
many entuzjazm. Wypada zaznaczyć, że fundament 
do tych sukcesów położył bezsprzecznie poprzedni i 
dyrygent tej opery p. Bronisław Wolfsthal, swą n a d -: 
zyczajnie sumienną pracą przygotowawczą, a d-
balowi pozostało tylko wprowadzenie ewentualnych' 
zmian pod względem dynamiki i „tempa**, indywi
dualnie pojmowanych. iNa tej podstawie ułożył mistrz 
Ncdbal .szereg efektów prawdziwie koncertowych: 
niezwykła fmecja cechowała zwłaszczą „piana* i 
„piamssima*1 orkiestry, a wesołe tematy ustępów 
chóralnych i skoczne rytmy muzyki baletowej wy
kazywały „uec plus ultra'1 werwę, owianą jakąś siłą

żywszy, że Nedbal potrafi zawsze narzucić sw ą wolę 
wykonawcom i umie być — j tk k s ia a  w ybitna j e - : 

j.dnostka, usiłując-, dokonać wielkich czynów — . 
'despotycznym , *n<rtab-:jse» w ar.ystycznem  i nej-' 
iszlachrtniejszem  tego sU w a .Baczeniu

Obsada operv nie uległa żadnej zm ianie, a 
-zr skonu: ą i praw dziw ie porywającą b y li i tym ra- 
zm* kreacja Marynki (d. A rgashiska-C hojnow ska)

*  '
Staraniem  agencji koncertowej Tow, murjyczne- 

go popisyw ał się w poniedziałek 22 b. m. k w s r .lt  
smyczkowy z M onachjirm, złożony z. pp..-ks?,ya Bar- 
jnasa (i. skrzypce). Alfreda L asersteb ia •• (II. -skrzypce>, 
O ttona Klusta (wiola) i Fryderyka D cchćrn  {wi-o- 
io ltze la). Do sił w tym zespole w irtuozow skich na- 
ieżą niezawodnie J p o  skrzypek fis! m as i w lul-ni 
czeiista Dechert, inn i ioni-pictują dość *««-.»,nac- 
popisy tego niekoniecznie w ybiiaego kwo: teta.
funkcjonującego —  jak przypuszczam —  cd nie.
dawna. Niezupełnie jeszcze zgrany ten ze-pół w
wiązuje się soiidnie ze swych z rd sń , nie wywołując 
zresztą głębszych wrażeń na słuchaczach, Program 
„M onachijczyków" nie odznaczał się iównieź zbyt 
znjmującem zestaw ieniem : wprow adzenie driei trzech 
ki .i syków jeszcze nie w ystarcza a w ypadałoby też 
pomyśleć o uniknięciu pewnej jednosta icośei, w y n i
kającej z nagrom adzenia utw orów  o stylu p a - '
krewnym.

Największe powodzenie sprzyjało in te rp re ta c ji’ 
kwartetu Beethovena op. 95, oklaskiw anej serdecznie, 
Przypływ publiczności niezupełnie dopisał ataakcji 
dla niej jest niemało, a muzyka po w alna n ic , w y
trzym uje u nas zazwyczaj tej walki konkurencyjne]

:  ̂ Fr. Neuhauser.

żywiotową. To ogniste przejęcie się dyrygenta na
dawało każdej frazie, każdemu niemal te maro w i cha
rakter odmienny i —- jak w kalejdoskopie dla wi
dza — przesuwały się dla słuchu znawcy, szybko 
następując po sobie, naj'Ozmaiisze kombinacje ry
tmów, akcentów, a nawet b rw dźwiękowych, zwa-

B, G. WELLS. m .

Ogień nieśmiertelny.

£*■

Z angielskiego przełożyła 
Brunona Bruchnatska

(Ciąg dalszy.)
Zajadali hom ara, jak sm akosze. Od czasu do 

czasu rzucali k ró tk ie  zdania, odnoszące się do 
eeta ich zgrom adzen-ia: m ianowicie do nieszczę
ścia, k tó re  dotknęło pąna ffussa i stanow iska, 
k tóre  zająć mieli w  obec p rzyszłości szkoły.

— Go do mnie nie sądzę, by  to  by ło  tylko 
nieszczęście, — rzek ł p. Dad. — Nic zgadzam  się 
z  tern zdaniem . Po-wiedzmy raczej: b łąd  w  obli
czeniach.

- T ak  do pew nego stopnia — w ykrętn ie  
. rzekł p. Far-r, spoglądając na sir Elifasa ..

— Kio ma głow ę na karku.. — zau w aży ł p. 
W ad i z apetytem  zaatakow ał szczypce hom ara. 
P. Da-d lubił udaw ać oszczędność w  szafow aniu 
W yrazam i. w ięc często  u ry w ał zdania w  połow ie.

— Nie m ogę oprzeć  się m yśli — w ycedził 
sij‘ EłUfas, staw iając  szklankę i ocierając w ąsy  
troskliw ie, p rzed  pow tórzeniem  porcji hom ara — 

(że czfcrwtók, k tóry  oddaje sw oje in teresa  adw oka
towi, jak w dow a lub sierota, ode m a zdrow ego 
rozsądku. A m oże jest niedbały. -Nigdy, w  całem

. życiu, nie w rdziafem  adw okata , k tó ryby  um iał o- 
■bracać .pśenjędzsni bezpiecasie i z korzyścią . W i

działem  księży, kobiety róż.nych stanów-, dzikich, 
maniaków7 zlm odolarzy, ale nigdy adw okatów .

W idziałem  niejednego -proboszcza bitego 
w  in teresach , — dorzuci? p, D ad .stanowczo. —

— Jeden osobliwie. O stry  jak b rzy tw a . W o- 
góie, bardzo ułesipraw^edSjwie sądzą tych łudzi.

— Z& szżą może to i nic dziw nego, źe adw o k at 
nie -umie o b racać  picniądzini — wywodzi? dalej 
Sir Elifas. Żyje zdała od norm alnego św iata , naj
częściej w  starośw.ieokśm domu. w  m alej, brudnej, 
przed pięćdziesięciu la ty  um eblow anej kancelarii 
a codziennym  jego widokiem  są b laszane sk ry tk i 
z imionami klijentów zm arłych  lub zniesław io
nych. Musi b rać  ras serio- posiedzenia sądu i p ra- 
wifrków, ustrojoiiiyGlt w  długie sza ty  i w  peruki z 
końskiego w łosienia, siedzących, w  lożach podo
bnych do końskich klatek. S tosunki z nim maj j 
jedynie ludzie nienorm alni: ludzie w ytrącen i z ró
w now agi m oralnej przez zazdrość, lub p rzez 
strach, ludzie obrabow ani, oszuści, chcący  obejść 
t r a w o , w ariaci, pieniacze i legatarjusze. Obr-oty 
pienię-żne, z k tórew i ma -do czynienia, są zw ykłe 
iricjasite. N aturalnie traci taki członek w szeikie 
urocz-ticse praw dopodobieństw ą i rów nież natirr-al- 
nie sta je  sję dionóbbfwtie 'podejrzlriyyrn, a gdy  kłi- 
)eot jaki żada ctotaiatJia, adw okat błądzi be-zladnśe 
i upada,

— T ak  jest, ta k  jest — p rzyznał p. Da-d — 
A p. Fiuss pow ierzy ł w szy stk ie  sw oje k iteresa 
wiasn.ie.

K a r s y  g g ia ls t i ls w © .
Lw ów , Uala 2 8  m s]a stadz.

Mark! rdemi-fckle 23-79 f!3'8C>— 14 05) .
Fraoki fraccuskie 3-b 7 — -OSoj
Franki szwajcftrskis 709  k " )
FiMJty sierljajd 17 900  {—  — )
Wiedeń 0 0 — & )  ( 4 2 — 42T>
Koy<PJ i:lem.'attstr« 4 9 — 0 0  (4:8— 42)
Korony eseskła 76.— 09 (77*75— 79'SO)
Praga , wypłata tłO— OCTkż (78‘OĜ 7 9 " ;  ■ ■
U* -•• (00— 0 0 0 0 )
Ury 297 ( (— )
Badaęeazt —  ’ ( ~ )
Paryż .  —  tOóT'00— COCf’0 0 ) .
Bedln . (1 S T 5 —  a-3'93)'
Dolary amerykańskie 3 9 6 ;) - -4 0 0 <) ( 4 0 15— 403 5 j1

„ iiREadyjskte 3 8 8 0  - 3 9 2 0  (— j
Zurych Marki polskie U-0‘00

Tendencja w dotarach słaba, w markach 
niemiecirich nieco silniejsza.
Owaga; Pier.vsza cytra wskar.aje kurs infor-,

macyjay, druga, w cawiasie, esjs nieor:- 
cjabie? giekly.

mscaaBBBSBseaoiBSSigBTBsasBsa

— W  samej rzeczy  — stwierdza Sir Etłf^.s, 
i napełniając swój kfehszeir.

— W  czasie- dww la t  o s tażach  zmtenjł się o-
grom pie — podniósł p. Fary, — P o  p ierw sze wo-j-'
na  zanaetto g o  .udręczyła. —

— T o  bardz® sm u tn e !
— Ale już i p rzed  wojną,...
— T ak już -bywał śmiy — wyraził się Sir E- 

lifas — Opętały go- różne teorie ^'ycłiowa.wicze.
— Niebezpieczna rzea z  dla kiorow!aaka szko -' 

ły  — byk) zdanie F a rra .
— Naszym -zam-iea-em było aa-iożepie wielkioj' 

laukówci i tcdmicznej szAmly — rzek? Sir E!iL\s. 
— MTwew’ mym dążeniom wprowadził, p. Fiuss o-i 
gikę do.naiuki języka angdefekiego. Zachęca? nie
których uczniów do czytania książek treści filozo- j 
ficznej.

— O ile tylko m ó g ł!
— Ntjjdy nie zgadzałem  się z jego zasniłow a- 

uiem do naucza.raa historp. Na punkcie hertorp bvt 
mantakieap. W  ty m  wtzgfędzfo szło coraz gorzej, 
a gorzej. Czemżc w łaśc iw ie  jest h istoria? W  naj
lepszym  razie jttż m inęła i zapom niano o niej... 
Ł ecz on  n>avvet m ówki o te in  nie chciał. Bardzm-
nierozsądnie. B y ł zsrozr,.mva.ty. ! m iał s:?osób-six>-; 

głądaniia na* łudzi... Założeo-ie w Vńwt!fegsian4<Mi; 
szkoły  n ad s i h istorii nie by ło  nigdj' za-,
m Larem.

'(Ciąg dalszy nastąpi)
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EDYttTA w  SPA A W iS
VSNAM(A ZMAfUAOO.

'1'. IV. 7/22/4. Wdrożenie postępowania celem ucla- 
.wodnieula śmierci. Stanisław W iktorowski w Żyrako
wie, powracając w roku 19.12 z Ameryki wraz z żoną 

■i dziećmi, zachorował w czasie podróży na okręcie i 
■dnia LA-lipca 1912 r. umarł, poezem zwłoki jego rzucono 
{do morza. Gdy wobec powyższego jest prawdopodobne, 
•fże Stanisław W iktorowski umarł, przeto na prośbę Bro
n isław y  Wiktorow.skicj wdraża się postępowanie celem 
udowodniona zaszłej śmierci zaginionego. W ydaje się 
przeto ogólne wezwanie, aby uwiadomiono Sąd albo 
kuratora p. W ładysława Mossora aż do dnia 1. listopa
da 1922 r. o zaginionyin. Po upływie powyższego cza
sokresu i po przeprowadzeniu i po podjęcie dowodów 
■będzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śmierci.

Sąd okręgowy. Oddział IV.
Tarnów dnia 19. kwietnia 1922. 5390 ł — 3

T. 138/31. W drożenie postępowania celem uzna
nia za zm arłego. Józef kam asz, syn W alentego i Fran
ciszki, urodzony dnia 18. lutego i;i)ó, r. w Czyszkack, 
'rolnik, tam że ostatn io  zamieszk-ify, brał udział w woj- 
:aie jako żołnierz austr. i w edle przeprowadzonych do
chodzeń od 1911, r. brak o aagiińonym wszelkiej wia- 
- don: o lei, jedynie tylko w edie iufoimacji miejskiego bht- 
:ra listy s tra t we Lwowie z daty Lwów, b. w rześnia 
i 1319. r. Nr. 19/76 'm a t być Józef Ł rm asz ranny 1. paź
dziernika l i i i .  r. Można zatem  przyjąć, iż zajdą warun
ki ustaw owego domniemania śmierci po myśli § 24. 1.
2. u. e. wzgl. ust. z 31, m arca 1918. Nr. 128. Dz. p. p. 
W obec tego na wniosek Katarzyny Ł rm asz w draża się 

/postępow anie, celem uznania wymienionej osoby aa 
zm arłą a  związku małżeńskiego zaw artego tia dnitt 18. 
czerwca 1921. r. między wymienionym a w nieskadaw - 
.czynią za rozwiązany. Wiadomości o zaginionym należy 
.udzielić Sądowi lub adw- Dr. W iktorowi Kulikowskiemu 
we Lwowie, którego ustanawia się kuratorem o razo h ro u - 
;cą w ęzła małżeńskiego. Zaginionego w zyw a się, aby się 
i ja wił przed podpisanym Sądem o Ite żyje lub w inay 
'sposób dat znać o sobie. Po dniu 7. stycznia 1922. i. 
w zględnie w 6 miesięcy od dnia ogłoszenia tego zarzą
dzenia w gazecie urzędow ej Ląd na ponowny wniosek 
w yda ostateczne orzeczenie.

Sąd okręgowy cywilny Oddział VII.
Lwów, dnia 7. lipca 1921. 5225
T. 67/22/3. W drożenie postępow ania celem  uzna

nia zazm arłego. E iasz (lito) BTvk. urodzony 1. sierp
ni a 188^. w Bueniowie powiat Tarnopol, powołany 
w  czasie mobili racji 1314. r. io  w ojska i b rz ł czyim 
udział w wojnie św iatow ej. D ostawszy się  w r. 1915. 
do n c.woii rosyjckiej uciekł u o domu. skąd po paru- 
jtygoduiowym pobycie wywieźli go M oskala uo Rosji 
gdzie przebyw ał w Jełabudzs gubernji wiackiej na Sy
birze, co stw ierdzono zeznaniam i A ndrzeja. Kuchary- 
szyna. Od r. 1916. nie daje o sobie żadnego znaku ży
cia. Gdy zatem  przyjąć należy, źe zachodzą wymogi 
'do uznania go za zuiarłego, p rze to  w draża się na proś
bę jego żony Eudekii postępow anie, celem  uznan ii z:\ 
zm arłego a związku małżeńskiego za rozwiązany. Wy
daje się  przeto ogólne wezwanie, aby udzielono S ą . 
dowi lub kuratorow i Drów, Feiiesowi, adw. w T arno
polu, któregc równocześnie ustanaw ia się obrońcą w ę
z ła  małżeńskiego w iadom ość o zaginionym . E ja sz a B i-  
•łjrka, o iie żyje, wzywa się, aby p rzed  niżej wymie
nionym Sądem stawił się łub w inny sposób zaw iado
mił o życiu. Sąd tu tejszy na ponow ną prośbę po 6 
miesiącach od ogłoszenia edyk u, rozstrzygnie o wnio
sku: Sąd okręgowy. O ddział V.

Tarnopol, dnia 24. kwietnia 2922. 6381
T. 711/21/9. Zarządzenie-postępow ania celem udo

wodnienia śmierci. Jan Rudka, syn Marcina i Anny, uro
dzony 5. maja 1892. r„ w Biłcc szlacheckiej, tam że staie 
zam ieszkały, wstąpi* w 1914. r. do artnjt austr. i we
dle zaprzysiężonych zeznań św iadka Jana Łapaka, zo
s ta ł zabitym w r. 1915. przy zm ianie warty nad Sancn. 
n* froncie rosyjskim . Vobec tego z a rząd z a  się  r;a 
w niosek nleSetu. Anny Pastuch przez jej opiekuna Ma - 
d n a  Pastucha postępow anie, celem udowodnienia śmier- 
,ci a zarazem  ogłasza się wezwanie, aby dc  dnia 33. 
lipca 1.922. r. udzielono Sądowi wiadom ości o w ym ie
nionym. Po upływie tego term inu j  po przeprow adze
niu dow odów  jednakże nie prędzej jak w trzy m te są -  
ce od ogłoszenia tego zarządzenia w gazecie urzędo
wej Sąd orzeknie ostatecznie o  wniosku.

Sąd okręgowy cywilny, O ddziel IV.
Lwów, dnia 21. kw ietnia 1922. 5366
T. 266/2 1 /6. W drożenie postępow ania c s te n  uzna

nia za zmarłego. Atanazy Kotyk, urodzony 30. stycznia 
1879. r. w Kobyli powiat Zbaraż, pow ołany w czasie 

'mobilizacji 1914. r. do wojska jako żołnierz, brał udział 
przy 15. p. p. w wojnie św iatow ej i pad w r. 1914. 
w bitw ie pod Przem yślem  co stw ierdza Józef Cv#:ach. 
Gdy zatem przyjąć należy, źe zachodzą wymogi usta
wowego uznania go za zm arłego, p rze to  w draża się 
na prośbę jego żony Ireny Kotyk postępow anie, eelem 
uznania za zm arłego a związku małżeńskiego za roz
wiązany. W ydaje się przeto ogólne wezwanie, aby udzie
lono Sądowi lab kuratorowi" Drowi Brykow iczow i, ad 
wokatowi w Tarnopolu, którego rów nocześnie ustana
wia się obrońcą w ęzła m ałżeńskiego, wiadom ości o za 
ginionym. A tanazego K >tyka o ile żyje w zyw asię, aby 
przed niżej wymienionym Sądem staw ił się luo w in- 
cy sposób  uwiadom ił o źvciu. Sąd tu te jszy  na ponow- 

:uą prośbę po upływie pół roku od ogłoszenia edykln 
w" gazecie urzędowej rozstrzygnie o wniosku.

Ląd okręgowy, O ddział V.
T arnopol, dnia 11. k w ie tn ia  1932. 5377

T. 81/20/3. Wasyl Kozak, syn Leontija z Kr .? u - 
:a, urodzony 8. grudsia 1888. r. jako ż o ln e rz  aus„. 
9i.i p. p., brał udział w7 woju e św iatow ej i wedie za- 
r-rzf-iężory  h zeznań św iadka M ichale Szwedaka m.--:: 
ginąć we w rześniu 1914. r. w bitwie pod Lubien etc 

koło Lwowa. Gdy wobne tego je s t praw dopodobny 
/.e osoba wymieniona poniosła śmierć, zarządza się na 
wniosek Paraszki Kozak postępow anie, celem n ci owo a - 
Yenia jej śmierci a zarazem ogłasza 3 ię  wezwanie, a ż o J  
by do dnia 15. w rześnia 1922. r. udzielono wiadomości 
o zaginionym Sądowi albo kuratorowi Drowi W idrakc- 
wi w Czortkowic, którego ustanaw ia się kuratorem. Po 
upływie tego ismiśiiM i po przeprow adzeniu dowodów 
bąil orzeknie ostatecznie o wniosku.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Czortków, dnia 22, maja 1922. 5313
T. 72/22/2. Edykt. Z początkiem sie rjriia  1914. r. 

z wybuchem wojny św iatow ej pow ołany został Stefan 
Matwii, urodzony *w Pieoiakach, zamieszkały w Z ło
czowie, do służby w ojskow ej, brał udział w bitwach 
u& froncie rosyjskim , dostał się  do niewoli rosyjskiej, 
skąd pisał (io żony swej w  r. 1915. pocztów kę, poezem  
wszelki słuch o nim zaginął. Gdy wobec pow yższego 
ptcw dopodobnem  jest, że zaginiony nie żyje, przeto ns 
w niosek jego żony Anny Matwijów urodzonej K ondra
tiuk, w draża s ię  postępow anie, celem  uznania Stefana 
Matwijów za zm arłego a M ałżeństwa z nim zawartego  
za rozw iązane. Wydaje się przeto  ogólne wezwanie, 
at y udzielono Sądowi lub Kuratorowi Drowi Nagierc- 
wi, adw okatow i w  Złoczowie, któ ego zarazem  usta
nawia się obrońcą w ęzła małżeńskiego, w iadom ości o 
zaginiony w . Gdyby zaginiony żył, winien Sądowi donieść
0 swein życiu. N i ponewny wniosek po ueływie 6 ra e- 
slęcy od dni i ogłoszenia u g c  edyktu w G a z e c ie  lwow
skie j" rozstrzyga e Sąd ostatecznie powyższy wniosek.

Sąd okręgowy.. O ddział IV,
K oczów , dnia 8 maja 1922. 5336
I'. 87/22/3. Edykt. Andruch Kuk, syn Mykiety, 

urodzony 8. grudnia 1881. r. w Jakinowie, pow iat Ka
mionka strum iłow a, powołany z wybuchem wojny świa- 
•owej do służby 'w ojskow ej dotąd nie wrócił. W edle 
zaprzysiężonych zeznań świadków Hryńka Jakimów
1 Iwana Stefanyszyn Andruch Kuk zachorow ał w paź
dzierniku 1914. r. w K arpatach na cholerę, został o d 
stawiony do szpitalu na W ętry  i od tegó czasu p rze
padł bez wieści. Gdy wobec pow yższego prawdopo- 
dobnem jest, źe zagmiony nie żyje, przeto na w niosek 
,ego sony M rji ze Stefaniszynów ri tikowej w draża się 
:o stępowanie, celem uznania Anćrucba Koka za zm ar
łego a m ałżeństw a z nim zaw artego za ro zw ązan o . W y
daje się p rze to  ogólne wezwanie, aby udzielono Są
dowi lub kuratorow ł adw okatow i Baitarowicrzowi w Z ło
czowie, którego zarazem  ustanaw ia się obrońcą węzia 
małżeńskiego wiadomości o zaginionym. Gdyby zaginio
ny żył. winien Sądowi /donieść o swem  życiu. Na ponow 
ny w niosek po upływie 6 miesięcy od dnia ogłoszenia 
edyktu w „Gazecie lwowskiej1* rozstrzygnie Sąd osta
tecznie powyższy wniosek.

Sąu okręgowy. O ddział IV.
Złoczów, dnia 12. maja 1922. 5330
T. 317/2:1/3 E iykt. Maksvm Serba>, syn Andru*- 

cha , urodzony 13. sierpnia 1877. r. w Bełżcu pow iat 
Złoczów, powołany z wybuchem wojny Kwiatowej I. 
sierpnia 1914. r. do służby wojskowej dostał się w r. 
1315. do niewoli ro sy jsk ie j p :3ai cło swej żony Emiiji 
jedną kartkę z daty 14. marca 1917. r. z  to m sk e j gu* 
berttji i od tego czasu sruch o nim zaginął. Gdy w o
bec pow yższego praw nopodobnem  jest, że zaginiony 
ule żyje, przeto  na wniosek żony jego Emisji Serba; 
w draża się postępow anie, celem uznania M aksyma Ser
ba ja  za zm arłego a m ałżeństw a z nim zaw artego z,-, 
rozwiązane. W ydaje się przeto ogólne w ezwanie, aby 
udzielono Sądowi lub kuratorow i adw okatow i Drcwi 
Hirschhornowi w Złoczowie, którego zarazem  ustana
wia się obrońcą w ęzła niałzeósKieg© w iadom ości o za 
ginionym. Gdyby zaginiony żył, winien Sądowi donieść 
o swens życiu. Na ponowny w niosek po upływie 6 mie
sięcy od dnia ogłoszenia edyk tuw  „G azecie lwowskiej" 
rozstrzygnie Sąd c-statecznie powyższy wniosek.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Złoczów, dala 8 m a;a 11'22. 5339
T. IV. 52/21/6. W drożenie postępow ania celem 

uznania za zmarłego. Józef Rojek, syn W ojciecha i Agaty 
z Kaczmarczyków, urodzony w dniu 23. sierpnia 1888. 
r. jako żołnierz byłej armjt austriackiej w czasie  jednej 
r. bitw  aa  froncie włoskim zaginął w r. 1918. i od te 
go czasu nie daje znaku życia o sobte. Gdy s-atem 
przy jąć należy, że zaehodzi ustaw ow e domniemanie z §
i. u s t  z dnia 31. marca 1918. r. L. 128. Dz. p. p. przeto 
w draża się na prośbę J ilji Roikowej p o s t.p o w an ie , ce- 
em uznania za zm arłego — zaginionego. W ydaje się 

przeto  ogólne wezwanie, aby udzielono Sądowi w iado
mości o pow yi wymienionym, a jego  samego, o ile 
pozostaje przy życiu, wzywa się, aby przed tatejsjtym 
Sądem staw ił się >t'b w inny sposób uw iadom ił o swetn 
życiu. Sąd tu ie jszy  na ponow ną p ro śb ę  po dnin 30. 
grudnia 1922. r, rozstrzygnie o uznaniu za zm arłego.

Sąd okręgowy, O d d z a ł >V.
Nowy Sącz, dnia 10. sierpnia 1921. 5406

ncj broszury i zakaz ten ma być w przepisanej forna
ogłoszony.

Sąd okręgowy karny, Oddział III. - „
Kraków dnia 24. maja 1922. 541 *
Pr. III. 38/22/1. Sąd okręgowy karny jako prasowi 

orzekł na wniosek P rokuratury  po myśli par, 493 
że zamieszczony w czasopiśmie „Naprzód” z d a t 
Kraków dnia 22. maja 1922  artykuł pod napisem ..Czi®* 
Ty procesy polityczny" zawiera, w całej swej osno jL  
ypamiona występku z par. 300 ak., wobec czego za£a* 
'zuie się rozszerzania tego artykułu, zatw ierdza się 7-3' 
rządzoną przez P rokuraturę konfiskatę pomienioneP, 
numeru, a przytrzym ane egzemplarze tego czasopism* 
mają być zniszczone a zakaz rozszerzania ma być V; 
formie przepisanej w najbliższym numerze czasopis^2 
„Naprzód" ogrłęszony.

Sąd okręgowy karny, Oddział III.
Kraków dnia 24^ maja 1922*.

W Y R O K I PR A SO W E ..

Pr. III. 36/22. Sąd okręgowy karny jako prasow y 
orzekł na wniosek P rokuratury  po myśli par. 493 pk., 
że broszura pt. „Co znaczy być prawdziwym  Chrześci
janinem", drukowana w roku 1.918 w Ameryce, obej
mująca 64 stron druku, nadesłana tu jako przesyłka 
pocztowa z Ameryki, w ustępach na stronie 14, 15. 19, 
20, 21, 22. 28, 30, 39, 40, 41. 42 i 47, omawiających 
naukę, obrządki iurządzenia Kościoła Katolickiego, za
wiera w swe.i osnowie znamiona występku z p.ąr, 303 
uk„ zakazuje się rozszerzania tej broszury, zatw ierdza 
się zarządżóuą przez Prwcuraturę fcooftekatę pomieuio-

P. 107/22/6. Bertę Krub c. Mosesa z Zabłotowa ?ć' 
zbawiono całkowicie wfasnowolności z powodu choronl 
umysłowej i ustanowiono jej kuratorem  Mosesa Krut*2 
z Zabłotowa.

Sąd powiatowy, Oddział I.
Zabłoiów dnia 23. marca 1922. 4992 l-"0
P. 36/22/7. Ogłoszenie pozbawienia własnowoiu^' 

ści. Uchwałą Sądu powiatowego w Dąbrowie z 16. D' 
tego 1922 L. 6/21/5 pozbawiono całkowicie w lasno^1̂ '  
ności Zoiję Brożkową zamieszkałą w Mędrzechowie- 
a to z powodu choroby umysłowej. Kuratęrem ustano1 
wiono ks. l?omana Brożka, wikariusza w Okulicach.

Sąd powiatowy, Oddział I.
D ąbrowa dnia 10. maja 1922. 5154 1—^
P. 83/22. Petroneie Ryndygiewicz z Kosowa starf; 

go ubezv.'łasnov,o!ni.ono z powodu choroby u m y sło w e j-  
Kuratorem jej ustanowiono Franciszka Tarnawskiego 
z Kosowa,

Sąd povG tow y, Oddział V.
Kosów dnia 13. maja 1922. 5411

UCYTACJ8 .

F. 430/21. F-dykt licytacyjny. Na wniosek stroni' 
egzekwującej Adama Gorczyńskiego w Żywcu odbę
dzie się dnia 7. czerw ca 1922 o godz. 10 przed. połiB 
dniem w tut. sądowym oddziale Nr. VI. na zasadzie 
‘równocześnie zatwierdzonych warunków, licytacja real
ności lwli. 1766 ks. gr. gin. kat. Żywiec, składającej si« 
z pbud. Ikar. 794. na której słoi dom i z pgr. Ikat. 
386, w raz z przynależnościami. W artość szacunkowa 
realności: 3,939.000 Mlcp. Najniższa oferta 3,9.39.000 Mk. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie nastąpi.

Sżd powiatowy, Oddział VI.
Żywiec dnia 2. maja 1922. 5032 1—3
F. 457/21/11. Edykt licytacyjny. Na wniosek strony 

egzekwującej Marii Śliwińskiej odbędzie się dnia lT 
lipca 1922 o godz. 10 przed południem w biurze Nr. 7 
na zasadzie niniejszem zatwierdzonych warunkach licy
tacja części pgr. 106 zpn. kat. Jablonńw obszaru około 
200 s. □  stanowiącej ogród. W artość szacunkowa
50.000 Mkp. Najniższa oferta 43.200 Mkp. Do parceli 

/powyższej należą następujące przynależności: studnia 
z żurawiem, i grusza, I  jabłonie, S śliw wielkich a 2 
śliwy małe, oszacowane na 15.200 Mkp. Poniżej najniż
szej oferty sprzedaż nie nastąpi.

Sąd powiatowy, Oddział IV.
■d^abłonów dnia 1. maja 1922. 5409

s
'1'. 72/22. Edykt. Na wniosek Julji Grzelskiej w Sta

nisławowie w draża sie postępowanie amortyzacyjne 
celem am ortyzacji rzekomo w czasie inwazji rosyjskie! 
zaginionej książeczki wkładkowej Kasy oszczędności 
miasta Stanisławowa Nr. 170(7 na 67700 Koron opiewa
jącej na okaziciela (hasło Dom). Posradacza powyższe! 
książeczki wzyw a się. aby zgłgsił się ze swojemj p ra 
wami do 6 miesięcy od ogłoszenia edyktu w „Gazecie 
Lwowskiej", w przeciwnym razie bowiem książeczka 
ta za nieważna uznana .zostańie.

Sąd okręgowy. Oddział IV.
Stanisławów dnia 16. maja 1922. 5399

C. II. 81/22/1. Edykt. Strona powodowa M arja Ja- 
rusiewicz imieniem własnem i śmieniem niel. Iwana- 
Anny i Anastazji Jarusicwicżów i W arw ara Jarusiewścz 
w Czerteżu wniosła skargę przeciw stronie pozwanei 
Magdzie z Lesewycłi Jarusiewicz i nieznanemu z ż y - , 
cia i miejsce pobytu Iwanowi Jarusiewicz o oddanie 
w posiadanie pgrt. 1248/1 gm. Czerteż. Audiencja d« 
ustnej rozpraw y została Y/y-/.aaczona na 23. częrwc® 
1922 o godz. S rano V  tym  Sadzie. Ponieważ miejsce 
pobytu Iwana Jarusiewicz jest nieznane, ustanawia sic 
Magdę Jarusiewicz z Czerteża kuTatoretn, która go be* - 
dzie zastępowała na jego koszt i niebezpieczeństwo do
tąd, dopóki on sam się nie staw i i nie ustanowi pełno
mocniku.

Sąd powiatowy, Oddział II.
Żurawica dnia 8. mają 1S0 Ł



„GAZETA LW OW SKA* t  dnia 30. mgja 10*!.

Cg. I. 1.31/22/1.. Edykt. Strona powodowa Józef Ka-1
Ias*cayńak! rolnik, w Huczku wniosła skarcę przeciw | 

■gronie pozwanej Jan o w i. Sąllstryń.skicimi, rołm koyi w 
; ”OVvosióice jazło-wicckiej o 160" dolaró w arocr. półn. 
Stanów Z|edn. do Lcz. Cg. 1. 131/22/1. Audiencja do ust- 
nej rozprawy została wyznaczona na 31. maja 1922 
a<xfz. 9 w tym Sądzie bijjró Nr. 86 s $ a  rozpraw. P o - \  

■Neważ miejsce pobytu strony pozwanej jest nieznane. 
M anaw ia sie Dra Fryderyka Haiperna adw. w Stani- 
Nawowie kuratorem, który ją będzie zastępował t»a jei 
•fpszt i niebezpieczeństwo dotąd, dopóki ona sama się 
Ne stawi i nie ustanowi pełnomocnika.

Sąd .ofcręgowy. Oddział I.
Stanisławów dnia 7. lryaja 1922. 3400
C. 1. 435/22/1: Edykt. Strona powodowa Kiery/o

‘Vtnkóvv wniosła skargę przeciw .stronie pozwanej Pa- 
raszce z Fedorczttków Sozańs-kiei o uznanie prawa 
"'tasności do L. cz. C. I. -135/22/1. Audiencja do ustnej 
fozprawy została wyznaczenia na 13. czerw ca 1922 
*odz. S rano w tym Sądzie bru.ro Nr. 8. Poniew aż, miej- 
5pe pobytu strony • pozwanej jest nieznane, ustanawia 
S|e adwokata Dra Bazara kuratorem , który ja będzie 
zastępował na jej koszt i niebezpieczeństwo dotąd, do- 
Póki ona sama się nie stawi i nie ustanowi pełnomoc
nika.

Sąd powiatowy.
Kopyczyńce dnia 9. maja 1922. 5410

• i C. II. M1/22/1. Edykt. Przeciw  Helenie z Żuławiń- 
*sich Stoch-owej nieznanej z miejsca pobytu, wniósł 
Błażej Kaczmarczyk imieniem własnem i masy spad
kowej po śp. Agnieszce Kaczmarczyk/owej pozew o u- 

1 Nianie j wpis p raw a własności potowy realności 490 
l/miny Dobczyce. Na podstawie, pozwu wyznaczono 

Rozprawę na dzień 9. czerwca 1922 godz. 9 rano biuro 
ftr. 2. Celem strzeżenia praw Heleny Stochowej usia- 

,nPwjono kuratorem  adwokata Dra Lewandowskiego w 
i Dobczycach.

Sąd powiatowy. Oddział II.
Dobczyce dnia 6. maja 1922. 5039

C,ą. XIV. 90'22. Eahkt. rioaoBUHK Oroibiu- Bopn’ 
a  K p a r i a i p K H  B a ir -  k o a o r  u js o t h  H e a s i c T H o r o  »  a r  n r -  S 

"*n  i Mieuii upodyBann H asia Haaapysa o.iina isaun o 12 0 ' 
a'i. so.uapir. .jo u en,). Ca. XIV. 90/22 Ha iri.if' i iiiii uo- 

:a®y rmaHaueno 1 aBjisHnbo na ąesi> 22. Mapw 1922. m ą 
.9 patio fiun  n. 68 KypaTor.ow nisBanoro y-CTanaB-w cn
* p .  T e o n o p a .  " S a S j y i e p a  a B ';i ,R O K a ra . b  C r a n n c j t a B O R i .  K -orpni-i 
Syąe B o r o  a a c r y n a T H  3 0  ' r a c y ,  k o j u i  n io B u n ir i i  c a w  b  c v ą i  

a r o j o e i t T f c  c a ,  a<x> h p  y c r a i - r o B i r r i .  n o B U O B a a c T H K K a .
■ -Cy« OKpyasHHk Biąąi r XIV,

CTaHimaaBiB, ąHa 8. wapra 1022. 5206

■  F I R M Y .  '

Fir-Ht! *^f>39/2i,t,C^A. Ul.. 149. W ykreślanie ■ ii-rmyó 
Ą .  rę je .stp .. Oddziai■■-A- TU, wykreślono: Siedziba firmy :5 
Kraków , plac W szystkich Świętych 1. S. Brzmieme 
firm/.’: Biuro spody cyjno-komisowe „Stefania1', Jozef 
Czermiński w Krakowie. Przedm iot przedsiębiorstwa: 
Biuro spedycyjno-komisowe. Skutkiem zwdnięcia prze-/ 
'bysłu. Dzień wpisu: 12/ stycznia 1922.

Sad okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków dnia 9. stycznia 1922. 2889
firm . 56/23. C. V. 338. W pis'do  rejestru  handlowe

g o  firmy spółkowei. Do rejestr;! Oddział C. wciągnięto 
co następuje: Siedziba firmy: Kraków, ul. Wrze.sińska
1. 6. Brzmienie firmy: ,.Cerealia“. Tow arzystw o han
dlowe, spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. P rzed
miot przedsiębiorstwa: Kujgjo i sprzedaż tak na rachu
nek własny, j»k i osób trzecich (handel komisowy) a r 
tykułów spożywczych, tłuszczy i materiałów  technicz

n y c h  o; ar wszelkich artykułów  pierwszej potrzeby, 
fo rm a spółki: Spółka w  myśl z 6. mar.ca 1906 N. 5;S 
Dzpp. na zasadzie kontraktu z daty Kraków 5. lipca 
1921 I .  i?. 2763 i.deklaracji z 10. stycznia (922 L. 4iX)8. 
Czas trw ania spółki nieograniczony. Kapitał zakładowy 
180.285 A'i:r. wpłacony w całości gotówką. Do zastęp- 
ttw a  śpółld sa 'uprawHrahi zawiadowcy, którymi usta
nów iono Józefa Menela kupca w Krakowie ul. Szlak 35. 
Salo Scparta kupca w Krakowie ul. Zielona 5, Henry
ka Plidibauma kupca w Krakowie ul. Dietla —  każdy 
Samoistnie. Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy umie- 
Scj podpis którykolw iek z zawiadowców. Ogłoszenia 
spółki następują przez wysyłanie jlistów poleconych. 
Dzień wpisu 28. stycznia 1922.

Sai1 okręgowy cywilny jako handlowy.
Kraków dnia 25. stycznia 1922. 2890
Firm. 122/22. C. Ih, 273. Zmiany i dodatki odnoszące 

się do wpisanych już w rejestrze handlowym iirm i 
Spółek. Do rejestru Oddział C. wciągnięto: Siedziba
firmy i l,izmienię: Syndykat natTowo-górniezy, spółka 
z ogra mezon a odpowiedzialnością w Krakowie, Zmiana 
firmy przez wypuszczenie z, brzmienia frrrrry słów „w 
Krakowie”. Zakład główny dotychczas: w Krakowie, 
odtąd: w W arszawie. Kapitał zakładow y spółki wyno- 
Cząęy 360ił00 K. czyli 210.000 Mkp. po strąceniu apor
tów lóf.000 Mkp. czyli 43.000 Mkp., który był wpła
cony D-iko w czwartej części został w płacony w cało
ści w gotówce. Zawiadowcy: Irtż. Konopka i Marcin 
śtuber ustąpili, a zawiadowcą w ybrany Dr. Feiilcs 
Krzysiak. Zarządzenie wykreślenia firmy. Dzień wpisu 

luffgo 1922.
Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 

Kraków daia 3. lutego 1922. 2891
Firm. 116<22. C. II. 186. W ykreślenie firmy. Z reje

stru Oddział C. wykreślono: Siedziba firmy: Kraków. 
Brzmienie firmy: „Trifolmm" Związek Polskich domów 
handlowych, spółką z ograniczoną odpowiedzialnością.' 
Przedmiot przedsiębiorstwa: kupno i sprzedaż, komi
sowa artykułów rolniczych przeznaczonych dla produk

cji rolnej, tudzież przemysłu rolnego, dalej artykułów 
technicznych, wreszcie prowadzenie zastępstw' różnych 
:irm hai.dłowych- i przem ysłow ych' 'Skutkiem zwinięcia 
przemysłu, w-zględąje przeniesienia do ^ 'a rsaaw y . 
Dzieii wpisu: 6. Ictego 1922

Sąd okięgowy jako handlowy. Oddział ii.
Kraków dnia 3. lutego 1922. ' 2893
Fi'm . 15iV22. B. I. 172. W ykreślenie firmy. Z reje 

stru Oddz. B. wykreślono: Siedziba firmy: Kraków.
Brzirsiesie firmy: Bank kupiectwa Polskiego w W ar
szawie. Oddział w Krakowie. Przedmiot przedsiębior
stwa- Tow arzystwo ma na celu popieranie gospodar
czego 'rozwoju Galicji, na polach przemysłu, rękodzieła 
i handle. Skutkiem fuzji z Bankiem handlowym w P o
znaniu w myśl uchwały W alnego zgromadzenia akcjo
nariuszy z dnia 30. kwietnia 192,1 zatwierdzonej rozpo
rządzeniem Ministerstwa Skarbu w W arszawie z dnia 
9. maja 1971. N. 9401/D. K. Dzień wpisu 1,7. lutego 1922. 

Sąd <ł-ęgc.wy jako handlowyy Oddział II.
Kraków dnia 16. lutego 1922.1 2o94

Firm. 148/2J. Slow. . 11. 28. 3 mu?a i ,ąoAa'noi
BriBeaHH>- B>r;e iJjipM CTOnapumeut.. Bnucatio i! pecerpi 
CTOsapHnieHi, ;iaoo0KOBHx i roenoąajKMCBK. Oci^OK crosa- 
pmucuH lInaHun. <l>ipMa sbubutb. C.uijiKa oinaą.HoOT-H i 110- 
3H'iok b rin.-iHnax cTowipunieue aapescTpoBaue aoómente- 
hoto n o p m io . Hjieun Hapagy: Coieu <t>pamty3 i Baeaai. 
I.rbiriuKia* yc-rynaaH. Ha 'saraihUHK 3dopai .jjhu 8. mbh 
1921 Bia6y n «  EHÓpauo; lOpua MttKBTiOKa. rocnox&|t& ti 
Hnjitmas nacTOBTcaeu a rpnan >KynaHŁci-:oro rocnogapa 
b IIis.imiax 'f.-ioKOi! 3apa^v cnianH. /ja ra  .unucy. 28. cep- 
uun 1931.

Hyn oupy&miit uko 'roproue.TnuuS II.
Koaoiiaa, .'jhh 27. cepnHH 1921. 5G98
Fi-m. 106/21. S to : .  {[}. t i 8. 3»iihn i .^o.^htkh p,o 

i>iihci}.hsx b;ne rf>iPM CTonanwuiem.. Bnucano j? peserpi 
Ąan CTOttaiinuieiib sapoOirouKs i rocrtogapesBi. Oci/jok
erosapuuieHń: llouejiŁHHaił. 0 ip.Ma aB y w n .: CnuKa
ooti^uoersi i uoanuoK b Hone:ir,HDKAx, eroBapameHe aa- 
peeft-rpoBawe 3 Keoó.wjK.eiiotó nopyKOio. Ha 3araabiii-TX 
.‘!Óopax flFia 23. Maa 1 21 Biąóy-Tiix ysBa.ieno poaBaaaHe 
cnyiKii. Mo /.ly.Mui §. 40 yeryn 2. aa«. a 9 i. 1873 u. 70 
.-ę u. .a, BSKBae cii «eix BipiiTo.iiin, iuoÓh <■ boi npereiiesl 
.ąo CTOBapuiuritia oro.mcH.iia JJaTa Bnnc.y 16. septura 1921.

O rt OKpyatBa« ano ropr-. Maatif U.
K0.10MH.H, /ma 16. eiuna 1921. 4696
Fion . ; 2 22. Stow. HI. 14 .-iinncaHo b pescTpi h-m 

croBapniueaB sa.poóKOBnx i i-ocnoąapeKax: OcIaoK ctobb- 
pRineun: U;sv()ir5, tbipMa snysHTb: Griiana rocnogapc-Ko 
ropronwibna „6^nicTB“ 3ape«CTpoaaHB cTOBapmueHe a 96 
neate.Hoio nopyKoio b /JntypoBi. Ha aaranr.ans ądopa-. ,ihh 
l i .  rpfgua 1921 j»!^6vthx yssaacno asiiny 3 Micr-ii? §. 15, 
16 i a i  crnry-Ta. §. 15  e ra ry ra  ai,n renep BBHiarH Oy^e
Oil,l‘H 'tlCHbCKHM. BŁiHOClITt TRCnMy MapOK ;iO.;/i>CKH-\'
HorsAu/t M.ieH cronapnmeaa mo>kb ■ n a w  ói^baie yXijiB:
■rtrcjlo yjjLiis uuobuencBiie: Ha up»  |>ar;ubHHX 3Óópax bb-
opafio b, iiię^e, .ycTy.pjjBiHiiiw /be^opa KypKaiojKa i. laaHa/, 
Ól>(!rt0pysa. j/lMnrpa Xpefiria cnpaBHHicoM a Isasa Kocona-^ 
na Kaciepo.M. Aara. ijuJicyi 1 1 . nnororo 1922.

Cvą o,s-pviji.uavi 
ItBiOMHB, gna 11. aior>n’0 1922, 4705
Firm, 45.3. S |jw . V. 370. Bawe ijjjlpM* aapotfKOBoro 

i rociiOAap'-'KJ>i'o CTonapaurenu. ibiuc-aao ;;o pb«Tpy 
podKOBjti i rocnoąapci;a.x crOBatmineiib. Ociaok cronapn- 
uieiiJi: IIpHCTaHb. <t>jpMa sByaari. „1'ocnoaapcKO ropro- 
Beiihna c n i ,;ina ctob aapeserp. s  o 6 t f  nopyi.-oio b lipn- 
era:ił£ „GrjiiicTi.". jja-rą cjjjCfyry 12/6. 1918 ilpeąMeT nifl- 
iipjieMCT-jja : oiio.iyuoHe rocjrożapCKHS c-b.i cboix "MeaiB. y,an 
i'x flo6po5nTy Hae TpeBaHH HPoÓMeJKroiiife. ijapeH^na 
CKxąaaei'b ca 3 ajietriB, cupatmHKa, aacnapa i KHHPOBoaua 
a ińcTiuifi Biopaui : ArbuchS Aptumuihhh b llpucraui 
cnpaBinnc, Ooitthmoh MHCbidjB i-ocuoąap b Ilpscrani ua- 
CH«p. IlaubKO Bobtiox- rocnoąap b IJpncTaHi KHt.roBoaeńb. 
niflUKc <S>ipMK: nią <|up*toi0 cTOBapninei-iii dy.uyrb yuin;e>- 
Hi niąTHM gBos 'utenin napada., Orp.iouieHa Oy/tyrb Ei^dy- 
iiarfc cs adp oąnia b jibBiBCKHs 'laconHcea. y,gw 'laeiiiB 
BMHOCHTb. 20 K. Bi.ąuiua.lbHiCT!. 'J.ieilll ĄO ii pa30BOl BBCO- 
th  aariBaeiioro y.Wy. AaTa snący  19. ccpnHB 19l8.

■ Cyn Kpacsiih jiko TopvOReai>Huw Bi^ąu IV- 
fclbEiB, ąrui .16. cepnua 1918 2614
Frin. 38 22. Stow. 1. 7. 3mihh i gojaTKM ąo 

Br?nea.HEx Bace (Jiipst CTOBapaiueHb. Biihc»ho b peeerp 
CTOBapiimciiŁ 3a:jo6K0Enx i rocno^apcxax. Oci^oa croea- 
piimtjfju: Hepenojioua. »l>ipMa sBHsni-b: „CriiaKa cirgaguo- 
ci-h i noaudOB b Hopefio-ioui, croBapaaieH« sapeecrpoBa- 
a e .3 Heoć>,’;ea;enoKi nopyitoto. Haetiir ytnpeKD,Mi EiicryiiH- 
;jn: noMepjiH Isaa O-ireemuicHiil lIaB.10 rUyM>iaK. Haema gii- 
feKitnl B i i S p a u i :  A.«etc3B& .r[ a m e u i i ’ i naoToareasM 3ap.-iąy, 
Aaąpiaw XoMyT, BacH.11, Ulno;i,apyHOK i AbaphS JIy»>Ka 
(iioHOBiio) sacTynjutjcaMi: HacroaTeżii. Aa™ unacy 4. Map- 
ra  1922.

Cyą oKpyacaffiii sko ropr. Bi.nąia II. 
CraeiHataiBiB, gna 28. jhotoco 1922: 5134

Firm. 1H);22. C. V. 152. Wpis do rejestru handlo
wego firmy spółkowej. Do rejestru Oddział C. wcią
gnięto., i^r/jfiieiiie firmy: Zakłady SoIvay w. Polsce, 
Tow aizysrw o z ograniczoną. ]X).ręk.ą, Inowrocław, Za
kład filjai clA'. Zakłady Solyay w Polsce, Tow arzystw o 
z ograniczoną peręką. Fabryka sody w Podgórzu. Sie
dziba iilji Podgórze.- Siedziba zakładu głów nego/ Ino
wrocław,. Przedmiot przedsiębiorstwa: Eksploatacja ko
palń i innych instalacji i koncesji górniczych, specjalnie 
kopalń soli kamiennej, jak również fabryk sody i innych 
fabryk chemicznych, produkcja, przerób i sprzedaż su
rowców służących do fabrykacji pomienionych fabryk 
chemicznych, jak również pobocznych produktów po
wstających przy tej fabrykacji i to naw et wówczas, 
gdy spółka danej fabrykacji sama nie prowadzi. Nadto 
udział we wszelkiej formie w przedsiębiorstwach w ro
dzaju podanych wyżej. Forma spółk i:. Spółka z ograni
czoną odpowiedzialnością w myśl ustawy z 6. marca 
1906 i. 58 na zasadzie kontraktu z 7. grudnia 1908, 25. 
maja 1909 i 19. maja 1921. Czas trw ania spółki nieo
graniczony.. Kapitał zakładowy 8,000.000 Mkp. wpłaco
ny w. całości w gotówce. RaęD nadzorcza składa się

?z 9  członków. Do zastępstw a istniejącego zakładu gbr- 
{ wnego i oddziału Małopolskiego w Podgórzu jest u-., 
i prawniony zawiadowca Zygmunt ToepHtz _y łf trsz a w ie ’ 

ul. Wspóliia l 26, Podpis firmy: Pod brztnienieni Urmy 
•-„Zakiady Solvay w Polsce T, Z. O. P. i'sb ryka sody. 
w Podgórzu podpisze zawiadowca pierwszą Ihere sw e
go imienia i pełne nazwisko. Dzień wpisu 13. lutego 
1922.

Sąd okręgowy jako handl-oww Oddział II.
Kraków dnia 10. lutego 1922. 2895
Firm. 168-22. O..A. Ili. 257.'Zmiany i dodatki odno

szące się do wpisanych już w rejestrze haadlowytn hrmi 
spółek. Do iciestra Oddział A. wciągnięto co następuje;'

| Siedziba i 01 zniicnie firtr.y: E !ektro4>olćx E. Grabow
ski i £ka, przedsiębiorstwo -dla dostaw elektrotechni •/.-

| nych we i w owić, filja v/ Krakowie. W ystnpii spoimk 
Primo O urrer Dzień wpisu: 13. lutego \9 2 jL  

Sąd okręgowy cywilny jako handlowy, Oddział Ił 
Kraków cnin 9. lutego 1922. 2896
Firm. 159/22. 0_ A. IH 259. Zmiany i dodatki odno

szące się do wpisanych iuż w rejestrze bandio\v\TU firm
spółek. Do rejestru Oddziai A. wciągnięto co jnastępu- 
je: Siedziba i brzmienie firmy: Inżynierowie Kwiatkow
ski. Giazer i Ska w Krakowie. Prokurę, udzielono Dr.' 
Bolesławowi Macudzińskiemu w Krakowie, ul. Zwierzy
niecka 19. który będzie mógł podpisywać spółkę alboj 
w zastępstwie p. inżyniera Ksawerego Glazera i inzy-, 
niera Jana 'Kwiatkowskiego, ;dbo w imieniu Jana Kozi-- 
mierzą i Nazary Kwiatkowskicłi w ten sposób, że w raz' 
z podpisem prokurenta musi być łącznic umieszczony
podpis jednego ze wspólników i to albo p. inż. Ksawe-- 
rego Glazera względnie Jana Kwiatkowskiego albo p.. 
Jana Kazimierza Kwiatkowskiego. Dzieii wpisu 13 lutego 

■ 1922
Sąd • okręgowy jako handlowy, Oddział II. 

Kraków tłnra 8. lutego 1922. . 2897
Firm. 184/22. G. C. V. 150. Wpis do rejestru han

dlowego firmy społkowej. Do rejestru Oddziai C. w d a-, 
gnięto co następuje: Siedziba, firmy: Kraków ui. Au-' 
Jrzeja Potockiego 3. HrzmienJe liririy po polsku: To
w arzystwo dla budowli przemysłowych Schleyeu i Ska, 

'spółka z ograniczoną odpowiedzialnością; pjy nfeitiiecku: 
ladustriebau, Gesellschaft Schleycn u. C-omp. (Kceii-i 
sd iaft mit beschranłHer Haftung. Przedmiot przcds.ię-, 
fciorętwa: W ykonywanie wszelkich budowli przemysło-, 
wych pieców, kominów fabrycznych i obmurowań ko-, 
iłów, wykonywanie odnpśnych projektów i kosztory- > 
sów, jakoieź nabywanie i sprzedaż .wszelkiego rodzaju 
artykułów  budowlano-technicznych i maszyn potrze-, 
bnyeh do wspomnianych zakładów przemysłowycn, 
w reszcie nabywanie- przedsiębiorstw o pcxlobnych cc-,’ 
lach  lub przedsiębiorstw pomocniczych. Forma spółki:;

1.090.000 Mkp. w całości w gotówce wpłacony. Rada 
nadzorcza składa, się. z 4-eh członków. Do zastępstwa- 
spółki iipray niony zawiadowca, którym wybrano Dra, 
inż. Józefa Taubą_w Krakowie ul. Sławkowska 12. P od -' 
pis. firmy: Pod brzmieniem firmy umieści zaw iadow ca, 
swoje nazwisko. Data wpisu: 13. lutego 1922.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 
Kraków dnia 11. lutego 1922. 2898!
Firm. 182/22. O. C. IV. 18. Zmiany i do-datki orino-; 

sząee się do wpisanych iirż w rejestrze handlowym ' 
spółok. D,o rejestru Oddział C. wciągnięto co n as tęp u j!:; 
Siedziba i brzmienie firmy: Biuro inżynierskie Chemo-i 
technika, spółka techniczno-handlowa z ograniczoną od- i 
powiedziałnością w Krakowie. Uchwałą spólników z , 
dnia 24. stycznia 1922 L. 4.099 zmieniono kontrakt spółki- 
'w ten sposób, że- na czas przez który należeć będzie | 
■tytko jeden spólnik, tenże będzie równocześnie na czas 
należeuia dp spółki wyłącznym zawiadowcą i tem uż 1 
służyć będzie praw o podpisywania firmy. Zawiadowcę 
J fil tusza Hollendra i zastępców zawiadowców Dra Leo-: 
n? Diamanda i Zygfryda Lamensdorfa wykreślono. U-. 
prawniony? do zastępstw a zawiadowca Ajtjwa Buchner 
będzie podpisywać firmę w ten sposób, że pod brzm ię-' 
niem firmy wypisze swe nazwisko. Dzień wpisu: 14. lu - ' 
tego 1922.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II.
Kraków dnta 11. lutego 1922. 2900
Firm. 180/22. O. C. 111. 261. Zmiany i dodatki od-

nosząęe się do wpisanych już w rejestrze handlow ym , 
spółek. Do rejestru Oddział C. wciągnięto co następuje 
Siedziba i brzmienie iirmy: Biuro techniczno-przemy- 
s'owQ-handlowe inż. Tadeusz Gliński i Ska, spółka z i 
ograniczona odpowiedzialnością. Zawiadowca Kajetan ’ 
Stanisław Łabuziński ustąpił. Dzień wpisu: 14. lutego' 
1922.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział Ił.
Kraków dnia 11. lutego 1922. 2903
Firm. 177/22. O. B. L ,219. Zmiany i dodatki odno

szące się do wpisanycn już w rejestrze hatidloy/ym i 
spółce. Do rejestru Oddział B. wciągnięto co następuje: 
Siedziba i brzmienie firmy: Polsko-Bałtychic to w a rz y - : 
stw o handkrwe i transportow e, Spółka akcyjna O ddział; 
w Krakowie, Prokurę Józefa Oikusznika wykreślono.

■ Samodzielną prokurę na Oddział w Krakowie udzielono 
Stanisławowi Kułakowskiemu zamieszkałemu w K rako-, 
wie ul. Łobzowska 1. 27. Dzień wpisu: 13. lutego 1922.'

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddziai II.
Kraków drija 10. lutego 1922. 2904,
Firm. 152/22. Stow. IV. 56. Do rejestru stow arzy

szeń, wpisano dodatkowo: I) Siedziba i brzmienie firmy: 
Chrześcijańskie Towarzystwo oszczędności i pożyczek ' 
w Krakowie pl. M ariacki-2, stow. zarej. z  ogran. poręicą.-.
2) Członkowie zarzaduustąpili: Juljnsz Żmnda i Romuaid ‘ 
Weiner. 3) Członkowie zarządu zostali wybrani: Józef ’
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^ a rc io Ł k  w Krakowie ul. Zagrody 4 'i W oźny K onradf 
iw  Krakowie ui. Kościuszki i. 48, Dzień wpisu: W  lutego! 
&922.

Sad okręgowy jako handlowy, GiMaial H.
Kraków dnia 8. lutego 1922. 2905

1 Finn. 1320. sto  w. VII. 170. Zmiany dotyczące 
(firmy v ż  wpisane:. Do rejestru w pisano dnia iiO sty- 
Śfznia 1922. S ieilsiea i rm y  Pcdbereźce Brzmienie fir- • 
liny: ftespotfarsko-lerhow ela sp ika je d n is t kooperaty-, 
iw a z ob».i. porulcoju w Pidbereźcacb. Zmiany: na WaM 
inem zgrom adzeniu członków odbytem dnia 16 paż- 
icUłwciką 1921 zmieniono przepis §  22 a. i uzapcłute- 
!no § 2: 6 statutu w sposób jak »  odpisie protokołu 
i przechowanym w aktach.

Sąd okręgowy j?ko handi. Oddział IV.
Lwów, dnia 28 stycznia 1922. 2938
F 'r» . 82/22/Re. A. 40 a. Zaprotokołow anie firmy. 

'Do rejestru ha dołow ego Oddzikr: Rg. A. wpisano w
dniu i ł  lwiego 1922. Brzmienie firmy. Re^.aija Schniir.

; Siedziba fir im : Limanowa, Przedm iot przedsiębiorstw a: 
(kram tow arów  korzennych. Właściciel: Rocałja Sclusur. 
(P ro k ira  udzielona Racheli Schniir. Podpis firmy: wy*
j łącznia przez prokarentkę wypisane w łasnoręcznie 
ts ło w a : Rozalja Schniir p. p. Rachela Schniir.

Sąd okręgowy jako bancil. Oddział IV.
Nowy Sącz, dni?. 11 lutego 1922. 3016
Firm 74/Żl/Stow. III. 173. Zmiany dtyczące firmy 

/już wpisanej. Brzimer e: Spółka oszczędności i poźy- 
iczek w Cz-duśnicy Stowarzyszenie zarejestrow ane z 
iogranczoną porębą wpisano w re jestrse  następujące 
zmiany; Przewodniczący zarządu W iadysław  Kasprzyk 

iustąpit a w miejsce jego w ybrano W ładysław a Pan
kiewicza.

Sąd okręgowy Oddział IV.
Lwów, dnia 1 października 1921. 3012
F n n . 78/22/Rg. A 37 a. Z -protokołow anie firmy* 

Do rejestru  haiici'ov ego Oddz ał Pg. A wpisano na 
; dniu 4 hiteg:> 1922, Siedź ba firmy: ijry  ów. B~zmie- 
•nie firmy: Salomon Go . Przedm iot p rze ls ię t) ors:wa: 
h -nuci drzewa i desek, W łaściciel firmy: Salomon

■ Gó:z, Podpis firmy w łasnoręczny w łaściciela pełaem  
‘imieniem i nazwiskiem.

S ą ' okręgowy jako handi. O ddział IV.
Lw. w, dnia 4 ju  ego 1922 . 3015
Firm. 1510. Rg. C. V. 255. Wpis firmy spóikow ej. 

Do rejertru - wpisano dnia 10 stycznia 1922. Siedziba 
jfrm yt Lwów. B-zmienia fir.s>y Silvindustrła sp o k a  leś- 

i budowlana z ogr. odpow. Przedm iot p n e d s ię -  
ibiorstw a a) kupno i sp rzedaż  Jasów i drzew ostanów , 
j eksploatacja tychże na własn- lub cudzy r a h a t i e ; ,  b)
! Produkcja drzewa budulcowego i p row adzenie handlu 
! drzewnego i budowlanego w kraju o raa eksport d rze
wa za grau-cę, c) Zakładanie i prow adzenie przedsię
biorstw  przem ysłowych drzewnych, nabyw anie na 
w łasność i dzierżaw ienie iartaków , d) Zakład ime Bkła- 
eów  ntaterjaiów  drzewnych i budowlanych we Lwowie 
i w innych miejscowością h Państw a niemniej przyjmo- 

'w arie  na skład cudzych m aterjałów  drzewnych i bn- 
idowlauych i sp rzedaż ychże na rachunek składających.
e) nabywanie, zakładanie i popieran e takich samych 
przedsiębiors w, uczestniczenie w rych przedsiębior

s tw a ch  lub w podobnyc i interesach, jużto  pośrednio 
iiużto bezpośrednio, podejm ow anie się zastępstw  t a 
kich samych lub podobnych przedsi .biorstw .
f) wogóie wszeikie czynności przem ysłow e : 

i handlowe w granicach celów spółki, które z  przemy
słem i handlem drzew nym  i budow lanym  pozostają w 
związku* Kapitał zakładow y ‘2,000.000 Mp. w całośc.
, wpłacony. Firmę zastępu ją zawiadowcy. Zawiadowcami 
,wybrano Izaka Burgera i Adolfa Form a we Lwowie, 
:zaś zastępcą zawiadowcy Emanuela Burgera we Lwo- 
jwie. Podpis firmy: f.rmę spółki podpisywać będą obaj 
zaw iadow cy koilektywnie lub zaw iadow ca Adoif Form 
■i zastępca zaw iadow cy Emanuel Burger w tcu sposób 
iże pod w ypisaną, w ydrukow aną lub w yciśniętą firmą 
'sk ła d a ją  swój własnoręczny podp s. Stosunki prawne
spółki:" spó łka opiera się. na kontrakcie z daty Lwów 

!& października 1921 zdziałanym  w fo rm ę  aktu notar
ia ln e g o  do I. ren. .15697 sm ienionm i uchwałą Walnego 
;Zgrowadsenia stw ierdzoną notarjalnie do pro tokołu  z
■ daty Lwów 25 października 1921 1. rep. 16025.

Sąd okręgowy cywilny jako hanril. Oddział !V. 
Lwów, dnia aa grudnia 1921. ' ;-976

Firm. 197/22. O. A. I. 160. Zmiany i dodatki odno
sz ą c e  się do wpisanych już w re je strze . handlowym 
firm spóŁpk. Do rejestru Oddział A. wciągnięto co na

stępuje: Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie firmy:. Jan 
Kenrier i Markus Fussuuujb. Zhrfana. Srmy: Katmer I 
Pussmann. Dotychczasowy przedmiot przedsiębiorstwa: 
Rufcułacia ratefc. mtóo'.' a. sprzedaż towarów mieszanych, 
v  szczególność i węgla i drzewa dla kopalń aórnoślą-• 
skkh, odtąd handel węglem krajowym i zajrrstutczaym 
oraz prodnklajni górniczymi i hnir.igzyjni. Przystąpił r. 
dniem 3,1. grudnia 1925 spótaik' Dr. .lóaeł Pussmann ku
piec w Krakowie nl. Krzyża i. Uprawnieni do podpisu 
firmy dwai spóltiicy kusłlektywwie. Dzień wpisu 17 hrtego 
1922. |

Sąd okręgowy jako handlowy. o H u fa l II. 
Kraków ór.ia 15. lutego 1922. 2909
Firm. 374/22. Sp. II. 564. -Zmiany i dodatki odno

szące się do wpisanych już w rejestrze handlowym 
spółek. Do rejestru Oddział C. wciągnięto co rr-astę-
’.Wfje: Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie firmy: Lan
ger i Natiel. W miejsce zm arłego jawnego spóluika 
W -iłiiebira Langera wstąjsii jako jego spadkobiercy na 
zasadzie dekretu dziedzictwa Sądu pow. w  Krakowie 
■/. dnia 9. kwietnia 1921 A. XVj. 267/20/5. jako jawni 
spóhiicy Marja Langerowa, Sabina zam. O alsterow a ( 
Salo Langer. Upoważnienie Juljana rect.e Judy Gaistera 
do współpodpisywania firmy w miejsce bp. Wilhelma
Langera w ykreśla się. Prokurę udzielono: Juijanowi
Gal stc.ro w i i Norbertowd Nadlowi. zamieszkałym w 
Krakowie ui. Zielono 3. Do zastępstw a firmy uprawnieni 
sa: a) jaw ny spółuik p -  M arek Nactel sanwdzięlnie, któ
ry w ten sposób będzie podpisywał firmę, iż pod 
brzmieniem tejże wypisze własnoręcznie początkową 
literę swojego imienia oraz pełne nazwisko, b) Jawny 
spóiruk p. Salo Langer kofiektywuie z prokurzystą p, 
Norbertem Nadlem, k tórzy w ten sposób będą podpi
sywali firmę, iż pod brzmieniem tejże. p. S a la  Langer 
wypisze początkową literę swego imienia i pełne na
zwisko, zaś p. Nor’i? r t  N aje! również początkową lite- 
,rc swego imienia i pełne nazwisko z dodatkiem proku
rę wskazującym, c) Obaj prokurzyści koilektywnie, któ
rzy  w ten sposób będą podpisywali firmę, iż pod 
'brzmie.«iem tejże p. Norbert Nadel wypisze początko
w ą literę swego imienia oraz pełne nazwisko, zaś p. 
Julian Galster również początkową literę swego imie- 

hiia i pełne nazwisko, obaj z dodatkiem prokurę w ska
zującym. Dzie ńwpisu 13. lutego 1922. 2911

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 
Kraków dnia 9. lutego 1922.
Firm. 194/22. Slow. V. 692. Do rejestru stow arzy 

szeń wpisano następujący dodatek: 1) Brzmienie i sie- 
ózibą firmy: Składnica tow arow a Dz. IV. „Piasek4* w 
Krakowie stow. zarei. z ograu. poręką. 2) Uchwałą 
Walnego zgromadzenia członków z dnia 2. grudnia 1921 
pestanowiono rozwiązać stow arzyszenie i przeprow a
dzić likwidację. 3) Likwidatorzy w ybrani: Jadw iga 
Sędzimirów a, W ładysław Grabowski. Franciszek lir- 
l<ański. S tanisław a Sokołowska i Kazimierz Lange będą 
podpisywali firmę w ten sposób, że pod brzmieniem 
firmy z dodatkiem w likwidacji podpisze się dwóch li
kwidatorów. 4) W ierzycieli w zyw a się, by zgłosili swe 
wierzytelności do stowarzyszenia. Dzień wpisu 15 lutego 
1922.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 
Kraków dnia 13. lutego 1922. 2930
Firm. 1392/21. O. A. II. 209. W ykreślenie firmy: Z 

rejestru Oddział A. .wykreślono: Siedziba firmy: Kra
ków . Bćzmienie firmy: Inż. Piotr Król i Mieczysław 
Ffyling przedsiębiorstwo elektrotechniczne. Przedm iot 
przedsiębiorstwa: Prowadzenie przedsiębiorstwa elek- 
tro-technicznego. Dzień wpisu: 13. lutego 1922.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddziąf II. 
Kraków' dnia 10 lutego 1922. 2906
Firm. 203/22. Stow. IV. 172. Do rejestru stow arzy

szeń wrpisa-rK> następujące zmiany: 1) Siedziba i brzmie- 
ni eiirmy: Kasa zaliczkowa drukarzy i pokrewnych za
wodów, stow. zarei. z ogr. poręką w. Krakowie. 2 )  
Członkowie dyrekcji ustąpili: Michał Baranowski, Ru
dolf Blaustein, F.dward M arszałek i W ładysław  M ora- 
wiecki. Członkiem dyrekcji w ybrany: Józef Stankie
wicz, drukarz w Krakowie ul. Karmelicka 31. Dzień 
wpisu: 15. ltrtego 1922.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 
Kraków dnia 13. lutego 1922. 29(JS
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OWO OTWARTA B IJR -i| 
TGWN1A. SOLI STA-l*

Nl SŁAWA B W I Ś T R ż  
PRZEMYŚL, ul. W CDNA1 
p e d a  e rrłnir j^zetsrdo w ia 
donscś 1, że V>-YSy?-A SOL 
W SZELK3EGG GATUNKU 
w a g o n o w o ,  r ó w n i e ż !
I. NA PROW ILCJĘ. 53-5

N e k i a m s ,

d i w i f m ą

P a p i e r ;  n u t o w e
S t a n i s ł a w  U l i
Lwów, Legj&r.6w 11, FUja, Sykstuska 3.

.  d a m s l f i aKapelusze m ęsk ie  i
dziecEm m e - poleca -  . 
pierwsza w kra ju  

FABRYKA
ul. B alonow a 3, 

/  Bkła-.tnLa:
^  PLAC MARJA.CG L. 8.

Przyjmuje wszelkiego roCzaju 
wm, y r  icaprlosze ao przejrsŁlanls.

^ ' w m m o m m
Kanapa, Stół, 4 fotele od Mkp. i © ,0 0 3 ' —

lÓ tE €E £C H  O Z SiC im S
od 4 G O O -- POLECA od 4 .4 0 C -

FairpEog SUM grilli lialiaiiii!
ul. Kopernika 23 LWÓW, K ętrzyńskiego 11.

Lwó uuia 22 u,a a j 9ź2.
OaWiiSŁSJKC^tHIB.

We czw artek eufa b. czerwca 1923. o godzi Ie U 
przed; o!ud« ' a: cwent, i w dniu następnym  o tej ss* 
mei porz* odbędzie s e  w dużej sad las rytu u t chno 
ogi:^n,-go | :bv i-aodiowej i i: r-em y tłsw ei we Lwowi 

B . Bc-ariarua 5 II. i iry ta c y ja a  sp rze d aż  łO  samo* 
chodów  c iężarow ych  cz jraaych, w najł.-osz.-in »■: iń 
O iądać Jn san: cii.:dr c -dziennie za !>«p zedciien. 

głosreniem  *{« w biuraca firmy „U iurcrsnnt ‘ p zy u i
3.)Mrl.<rda 5. I. p. drzwi 48. B f-isze w?v nki d»  prze- 
g lądn ięda v> M yistrs.cśc D pt I. (Ratusz F. p.) i ui li
ii. h flna.y s y łc d a ja c e j w :odziu.<ca urzędow ania - c 
. 0—tej do 1-szei p- ' e p ' :!<dniem.

M agiużrai król. sto i. ro. Lwowa.

Ogólne ZGROMADZENIE
członków  Tow arzystwa K redytowejjo w l i 
kw idacji w  B aligrodzie, odb ęd zie  si? dnia  
21 . C a te r tr c a  J S 2 2 , o god zin ie  5 popoJ. 

z  porządkiem  dziennym :
S) S p raw o zd an ia  D yrekcji z  czynnośc i i rachunków  

z a  rok  1921.
2) S p raw ozdan ie  n a  u d zie len ie  D yrekcji a b s o la to -

rjum  z czynności za  ro k  192L
3) W ybór kom isji rew izy jnej 3 członków  n a  rok  jade.n.

sprzedaż po ta y s to e j  cenie

Parowóz
4 osiowy rozpiętości 600 mm. 55 HP. 

BUDOWANY W ROKU 1918. 
Zgłoszenia do Ktirjera Warszawskiego

O g ł o s z e n i e .
D yrekcja SPÓŁKI KREDv TOWE3 DLA HANDLU, PRZEMYSŁU 
I RĘKODZIELNICTWA „SAMOPOMOC" stow arzyszen ie  z ograni
czoną poręk ą  w R adziecltow ie. f i l  ja  w e Lw ow ie, zaw iadam ia, że  
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE członków  stow arzyszen ia  
naznaczone zosta ło  na dzień 8-go  Czerwca 1922 o godzin ie il-tej 
w lokalu stow arzyszen ia  z następującym  porządkiem  dziennym  

1) spraw ozdanie dyrekcji za czynności za  rok 1921,
2) udzielen ie  dyrekcji i radzie nadm rezej absoiutorjum ,
3) w n iosek  na rozdzia ł czystego  zysku,
4) zm iana statutu,
5) w n iosk i członków .

W raz ie  n łrz ja w ie n ła  się  p rzep isan e j s ta tu te m  liczfep catMOnfrw Mfoę- 
d z ie  s ię  Z w yczajne W aise  Z grcm p.dzettte w  pow yższym  lotatłB te g o  aatsm 
duia o g o d z .  5  pop,,1 k tó re  pow eźm ie Kcbwate bez  v n c g } ę ć a  n a  j&wbaeą się 
liczbę członków . SPÓŁKA KREDYTOWA

DLA HANDLU PRZEM YSŁU  ł  RĘKO D ZIELN IC . W A
„SAMOPOMOC* w Radzkchowie

ó'f-18 stow. zantj. z ogr. poręką, Pilja we Lwowie.
L. KAHANŚ. S. EKER.

W ydaw ca*. i>iJ«wLKA vVYDAW N1CZ,A.
Z  Drukarni Polski^, p # d  z& c i.

R e d ak to r  n acze ln y  < t* d ix w ;e 4 to a i« > : L ta T ia ia u -  t t c s a r w c i u  
. R a c z y ń sk łe ,,r). L w ó w , C h o ją ź c z y z n a  3 ł.


